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CENA 10 GR. 


Dla pomnożenia sily gospodarczej ludowej ojczyzny 


ZOBOWIĄZANIA WŁÓKNIARZY ŁÓDZKI 


Hi 


na cześć Świeta Pierwszomajowego 


Hasło, rzucone przez metalowców z Pruszkowa, poderwało do czy- 
nu łódzką klasę robotniczą. Z dnia na dzień rośnie i potężnieje fa- 
la zobowiązań, jakimi załogi fabryk włókienniczych, odzieżowych, 
metalowych, pragną uczcić Święto Majowe. Z myślą o obronie po- 
koju, o wzbogaceniu naszego kraju, z uczuciem wielkiej miłości dla 
ojczyzny, a jednocześnie solidarności z międzynarodową klasą robo- 
tniczą, włókniarska Łódź podejmuje Czyn 1-Majowy. 

W dniu wczorajszym w wielu zakładach odbyły się uroczyste ze- 
brania, na których robotnicy i pracownicy umysłowi, personel te- 


chniczny podejmowali zobowiązania produkcyjne. 


ZPB im. Marchlewskiego 


nia. Towarzyszą im burzliwe i entu 
zjastyczne oklaski. Głos zabiera na 


w świetlicy zebrała się cała zało- 
ga pierwszej zmiany. Zebranie zaga 
ja sekretarz rady zakładowej, tow. 
Embrych, po czym na mównicę wcho 
dzi prządka tow. Malinowska. — 
Dzień 1 Maja, międzynarodowe 
święto klasy robotniczej — mówi o- 
na — w roku tym obchodzimy w wy 
jątkowo . ostrej walce O pokój. 
Wszyscy ludzie pracy,. przepojeni du 
chem postępu i miłości ojczyzny, 
zespoleni w narodowym froncie, po 
dejmują zobowiązania produkcyjne. 


My również postanawiamy zwię- 
kszyć produkcję w kwietniu od 1 
do 5 proc. 


Z kolei zabiera głos prządka Ma 
ria Marciniak z przędzalni cienko- 
przędnej, zobowiązując się w kwie- 
tniu wykonywać swą bazę produk- 
cyjną przeciętnie w 106 proc. Prząd 


czelny dyrektor, tow. Nowak, który 
w krótkich słowach dziękuje zało- 
dze za tak liczne zobowiązania. 
Przy pomocy całej załogi — mówi 
na zakończenie — podniesiemy nasz 
zakład na wysoki poziom. Na sali 
rozbrzmiewają długo jeszcze okrzy- 
ki na cześć towarzysza Stalina i to- 
warzysza Bieruta. Sta—lin! Po—kój! 
Bie—rut! — skandują robotnicy. 

Sekretarz organizacji partyjnej, 
tow. Toma, odczytuje ogólne zobo- 
wiązania poszczególnych oddziałów. 
W kwietniu przędzalnia cienkoprzę 
dna da ponad plan 1320 kg. przędzy, 
przędzalnia średnia wykona 6.320 
kg. przędzy ponad plan, przędzalnia 
edpadkowa wykona 1835 kg. przę- 
dzy ponad plan. 

Podobne zobowiązania podjęły 
tkalnia i wykończalnia, które ogó- 


łem dadzą państwu 278.060 zł. osz- 
czędności. W druginł kwartale: przę 
dzalnia cienka wyprodukuje ponad 
plan 3.990 kg. przędzy, przędzalnia 
średnia 19.140 kg. przędzy. Nato- 

miast tkalnia wyprodukuje ponad 


- Normy techniczne ułatwią walkę 
o oszczędność węgla 


Walka o oszczędne spalanie węgla przybiera stałe na sile i obej-* 
muje coraz to nowe zastępy palaczy, Inicjator współzawodnictwa wśród 
palaczy kotłowych, palącz z Zakładów Przemysłu Wełnianego im. Wio- 
sny Ludów tow. W. Chajćt, przeciętnie w ciągu każdego „miesiąca 740Sz- 
czędza około 14 ton węgla, który z powodzeniem zużyć można w innych 
dziedzinach naszej wciąż rosnącej gospodarki, 

- Wezwanie elektrowni „Szómbierki* do współzawodnictwa oszczęd- 
nościowego w spalaniu węgla rozszerzyło i pogłębiło dotychczasowe 
osiągnięcia palaczy kotłowych. Apel załogi kotłowej „Szombierek“ zapo- 
czątkował nowy i wspaniały ruch współzawodnictwa oszczędnościowego 
w kotłowniach. 

Nie jest rzeczą przypadku, iż palacze „Szombierek* włąśnie po 
przeanalizowaniu wytycznych VI Plenum KC PZPR wystąpili z kon- 
kretnym zobowiązaniem oraz wezwaniem do wszystkich załóg : kotło- 
wych w kraju, Załoga „Szombierek* podjęła to wezwanie świadoma 
tego, że walka o oszczędne spalanie węgła prowadzi do bezpośrednie- 
go obniżenia kosztów produkcji. 

Na apel „Szombierek* odpowiedziało w naszym mieście dotychczas 
kilkadziesiąt załóg kotłowych. Wezwanie to m. in. podjęli palacze ZPB 
im. Stalina, ZPB im. Marchlewskiego, ZPB im. Kunickiego. 

Sprawa oszczędnego zużycia węgla staje się więc naczelnym zadą- 
niem każdej załogi kotłowej, każdego palacza, 

Podjęta jeszcze w roku ubiegłym przez Prezydium Rządu uchwała 
specjalnie podkreśliła znaczenie walki o oszczędność węgla oraz zale- 
cała odpowiednim instytucjom opracowanie w jak: najkrótszym termi- 
nie norm zużycia węgla, , 

Jednak do tej pory żaden z centralnych zarządów ani też wydzia- 
łów energetyki i ruchu przy większych zakładach pracy, nie opraco- 
wał konkretnych norm zużycia węgła. Centralny Zarząd Przemysłu 
Wełnianego określił wprawdzie formy współzawodnictwa międzyzakła- 
dowego, a inne centralne zarządy jak bawełniany, czy dziewiarski Wy- 
dały odpowiednie instrukcje podległym sobie komórkom węglowym w 
zakładach, zalecając im wzmożenie walki o oszczędność węgla, Ale to 
nie rozwiązuje sprawy, bowiem nigdzie dotychczas nie przystąpiono 
jeszcze do opracowania Szczegółowych norm życia, a tymczasem 
właściwy rozwój tej nowej formy współzawodnictwa uzależniony jest 
przede wszystkim od szybkiego wprowadzenia odpowiednich norm 
technicznych. 

,— Normy — oświadcza na ten temat tow, Kobus — palacz z ZPB 
im. Hamama — będą szczegółowym. sprawdzianem naszych możliwo- 
ści i osiągnięć. Ja sam na przykład staram się spalać węgiel oszczęd- 
nie, ale ciagle nie wiem jeszcze, czy Pracuję właściwie i jakie stąd 
efekty. Dla każdego palacza norma byłaby kontrolą i bodźcem do dal- 
szej, skutecznej walki o oszczędzanie tak cennego surowca, jakim jest 
węgiel, 

Równocześnie powinny ulec likwidacji wszystkie braki i; usterki, 
jakie istnieją jeszcze w wielu zakładach w przewodach rurowych, po- 
mieszczeniach, urządzeniach parowych itd. Na przykład w ZPDz im. 
Duracza na skutek nieSzczelnych urządzeń i niedopasowanych wentyli 
oraz innych pomniejszych usterek ułatnia się bezproduktywnie około 
30 proc. Pary. Na Skutek nieszczelnych į nieodpowiednich. garnków 
kondensacyjnych w Zakładach Przemysłu Papierniczego w Pabiani- 
cach znaczne ilości pary ułatniają się w powietrze. Podobne niedociąg- 
nięcia i braki występują w wielu innych zakładach pracy. 

Przykłady te Świadczą o braku troski ze strony kierownictwa tech- 
nicznego zakładów o należyte zabezpieczenie wszystkich urządzeń ciep! 
nych, aby zapobiec zbędnemy marnowaniu choćby najmniejszej ilości 


ka Wójcik wraz z całą swoją grupą 
zobowiązała się wykonywać bazę 
produkcyjną w 110 procentach. 
Kolejno do mównicy podchodzą 
robotnicy i robotnice różnych od 
działów i odczytują swe zobowiąza- 


` pary. 


Trzeba, aby organizacje partyjne oraz rady zakładowe zwracały 
większą aniżeli dotychczas uwagę na pracę i potrzeby palaczy i na Stan 
urządzeń kotłowych. : 

Palaczom trzeba okazać daleko idącą pomoc, Nie wolno bowiem 
zapominać o tym, że w walce o zmniejszenie zużycia węgla obok pala- 
czy musi wziąć udział całą załoga, wtedy dopiero uzyska się maksimum 
oszczędności. a co jest z tym bezpośrednio związane — wydatną obniż- 
kę kosztów własnych, którą stanowi jeden z zasadniczych warftnków 
realizacji zadań Płanu 6-letniego, f i 


plan 29.620 metrów towaru, zmniej 
szy ilość odpadków o 2.700 kg. oraz 
braków. 


Szereg podobnych zobowiązań, pod 
jęły również inne oddziały. Ogółem 
zobowiązania całej załogi przyniosą 
państwu 4.442,343 zł. 


W podjętej rezolucji czytamy mię 
dzy innymi: „my, ludzie pracy, zje 
dnoczeni we froncie narodowym, w 
oparciu e przyjaźń naszego wielkie 
go sojusznika, Związku Radzieckiego 
i Wielkiego Stalina przyśpieszymy 
wykonanie zadań drugiego roku Pla 
nu 6-letniego, dzięki czemu wzmocni 
my siły światowego obozu pokoju. 
Niech żyje Wódz Światowego Obo 
zu Pokoju towarzysz Józef Stalin! 
Niech żyje Wódz Narodu Polskie 
go towarzysz Bolesław Bierut! 
Niech żyje front narodu polskiego 
w walce o pokój i Plan 6-letni! 


Setki ton' ponadplanowej produk= 
cji, tysiące złotych dodatkowych o- 
szczędności, poważne 
węgla — oto treść dumnego meldun 
ku złożonego na wspólnym zebraniu 
całej załogi huty „KOŚCIUSZKO. 
„Święto 1-Majowe — powiedział 
przodownik pracy, mistrz szy kich 
wytepów Henryk Kowol — my, ro- 
botnicy huty „Kościuszko“; powita- 
my dodatkowymi tonami stali i że- 
laza, Nasza wydajniejsza praca jest 
gwarancją zwycięstwa w walce 0 


oszczędności 


ióh towarzyszy. pracy zobowiązuję 
się do wytopienia w kwietniu 1.600 
ton stali ponad plan, Osiągniemy to 
przedłużając czas pracy pieców mar 
tenowskich między remontami skle- 
pień“. Y 

Szereg zobowiązań w różnych za- 
kładach pracy : dotyczy upowszech- 
nienia doświadczeń radzieckich sta- 
Zakładów 


Słomczyński z 
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Majster Wałęski z*ZPB im. Dubois, który podjął poważne. 


pokój i Plan 6-letni. W imieniu mo-. 


''Niech żyje 1 Maja — międzynaro 
dowe święto klasy robotniczej! 
| 


ZPB im Dubois 


W rękach kobiet, zebranych w 
świetlicy ZPB ' im. Dubois, szeleszczą 
kartki papieru, na których każda na 
pisała swoje, albo swego zespołu zo 
bowiązania 1-Majowe. Załoga chcąc 
uczcić święto klasy' robotniczej po- 
dejmuje poważne zobowiązania, któ 
re wywołują entuzjastyczne oklas- 
ki. 

Czyściarki z tkalni zobowiązują 
się podnieść wykonanie baz © 1—3 
proc. kontrolerki przeglądać będą 
o 5 szt. dziennie więcej każda, prząd 
kii tkaczki zobowiązują się podnieść 

wykonanie baz od 1 do 2 procent. 

Tew. Albin Przybysz majster zmniej 
zy postoje w swym  zespółe o 05 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
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Rośnie Czyn 1-Majowy 
© Ludzie pracy z całego kraju 
podejmują zobowiązania produkcyjne 


Aparatury Precyzyjnej w ŚWID- 
NICY zapozna całą załogę z meto- 
dą inż, Kowalewa, by umożliwić po- 
wszechne jej zastosowanie od 1 mna 
ja br. 54 zespoły produkcyjne z war 
sztatów mechanicznych PKP NR 4 
„postanowiły tak gospodarować su- 
rowcami, by jeden dzień w miesią 
cu przepracować na  zaoszczędzo- 
nym materiale. = 
Troska o oszczędne zużycie ma- 
teriałów wysuwa się na czoło żo- 
bowiązań również w wielu innych 
zakładach pracy. W 'tym' kierunku 
idą np. wysiłki pracowników, PGR 
i POM, którzy jednocześnie przyspie 
szają- zakończenie wiosennych ro- 
bót polnych. 12-osobowa brygada 
traktorzystów z PGR POGORZAŁA 
WIEŚ, zespół Lisewo, pow. Mal- 
bork zaorze 50 ha na zaoszczędzo- 
nym paliwie i wykona orkę wiosen 


chanowców i racjonalizatorów. Inż. |ną w 9 dni zamiast w 15, wykonując socjalistycznej 
Wytw.!'160 proc. normy "SZ 


zobowiązania na cześć 


1 Maja. . 


Z całego świata 


*— NOWY JORK. — W środę za- |? 


notowano na giełdzie nowojorskiej 
gwałtowny spadek kursu akcji. Kurs 
niektórych akcji w ciągu 15 minut 
spadł o 2 dolary. 1 

— LONDYN. — W sobotę, 31 bm., 
jrozpoczyna sie w Wielkiej Brytanii 
„Tydzień Młodzieży*, organizowany 
przez Brytyjską Lige Młodych Ko- 
munistów. 

— RZYM. — Rząd Stanów Zjedno 
czonych zagroził rządowi włoskiemu 
wstrzymaniem „pomocy marshallow- 
skiej”, o ile nie zwiększy on, zgod- 
nie z życzeniem Waszyngtonu tempa 
produkcji zbrojeniowej i przyzoto- 
*wań wojennych. 


— TEHERAN. — -W ostatnich 


dniach policja teherańska aresztowa 
ła wiele osób, które zbierały podpisy 
od Apelem Światowej Rady' Pokoju. 
— KASSEL. — Amerykańskie wła 
dze okupacyjne wyraziły zgodę na 
pierwszy po wojnie oficjalny zjazd 
b. oficerów i żołnierzy znanej hitle- 
rowskiej dywizji „Grossdeutschland'', 
który odbędzie się w lipcu br. w Kas 
sel. W zjeździe weźmie również 
udział b. dowódca tej dywizji, gene- 
rał hitlerowski H. von Manteuffel. 
„.— BONN. — Zbrodniarze wojen- 
ni, generałowie hitlerowscy, Falken- 
hausen, Reeder i Bertram zostaną w 
przyszłym tygodniu przyjeci przez 
Adenauera, Wspomniani trzej zbrod- 
niarze zostali uwolnieni z więzienia 
w Belgii wskutek interwencji amery 


: kańskiej. 


Naród chiński wzmaga czujność 


| wobec knowań imperialistów amerykańskich 


Odpowiedź Chińskiego Ludowego Komitetu Walki o Pokój 
na wojenną deklarację Mac Arthura 


PEKIN (PAP) — Agencja No- 
wych Chin donosi, że w odpowiedzi 
na wojowniczą deklarację Mac Arthu 
ra z dnia 24 marca, rzecznik Chiń- 
skiego Ludowego Komitetu Wałki o 
Pokój i przeciwko agresji amerykań 
skiej złożył następujące oświadcze- 
nie: , 

W dniu 24 marca arcyzbrodniarz 
wojenny Mac Arthur złożył deklara- 
cję, która jest obelgą dla narodu 
chińskiego i narodu koreańskiego. 
Domaga się on z całą bezczelnością, 
by przedstawiciele ochotników chiń- 
skich i koreańskich wojsk ludowych 
prowadzili z nim pertraktacje i by 
podporządkowali się agresorom ame- 
rykańskim. Grozi on narodowi chiń- 
skiemu, że Chińska Republika Ludo- 
wa zostanie zaatakowana przez ame 
rykańskie i brytyjskie wojska inwa- 
zyjrte. 

To bezwstydne chełpienie się Mac 
Arthura, tak samo jak jego poprzed- 
nie oświadczenia nie są już nawet 
śmieszne i mogą zakończyć się tylko 
kompromitacją. 

Mimo to zapowiedź Mac Arthura, 
że amerykańskie i brytyjskie wojska 
inwazyjne przygotowują się do bez- 
pośredniego zaatakowania Chin, mu 
si być uznana za znamienną i naród 
chiński powinien zwrócić nań baczną 
uwagę. 

Już na samym początku inwazji, 
dokonanej w Korei przez Stany Zjed 
noczone, Wielką Brytanię i inne kra 


je, podkreślaliśmy, że celem 'napast* 
ników są Chiny i że w tej sytuacji 
naród chiński nie może pozostać obo 
jętny wobec wydarzeń w Korei. 

Fakty dowodzą obecnie jasno, że 
dopóki narody zjednoczone nie cofną 
swej haniebnej rezolucji określającej 
w sposób oszczerczy Chiny jako 
„agresora“ i dopóki napastnicy ame- 
rykańscy i ich wspólnicy nie uznają 
słusznego stanowiska Chin i innych 
krajów w sprawie pokojowego ure 
gulowania problemu  koreańskiega 
oraz wycofania amerykańskich sił 
zbrojnych z wyspy Taiwan, — Mae 
Arthur i napastnicy amerykańscy hę 
dą niewątpliwie starali się przedłu= 
żyć agresywną wojnę i rozszerzyć 
jej zasięg. 

Dlatego też cały naród chiński mu 
si zaostrzyć czujność oraz wzmóc 
świętą walkę i opór wobec Stanów 
Zjednoczonych, musi okazywać pomoc 
Korei oraz strzec i bronić bezpieczeń 
stwa. ojczyzny dopóki wraz z naro- 
dem koreańskim nie wyzwoli całej 


Korei i nie wypedzi napastników» 
którzy zamierzają dokonać inwazji 
Chin, 


Wszyscy Chińczycy powinni pamię 
tać o obeldze, jakiej dopuścili się na 
pastnicy amerykańscy i narody zjed 
noczone wobec Chin i powinni po- 
wziąć stanowczą decyzję prowadze- 
nia wałki aż do ostatecznej klęski 
imperialistycznych napastników w. 
Chinach i w Korei. 


INarada tkaczy i majstrów 


W dniu wczorajszym w lokalu Związku Zawodowego Włókniarzy 
odbyła się zorganizowana przez Zarząd Główny Zw. zw. Włókniarzy 
i redakcję „Głosu Robotniczego“ narada tkaczy i majstrów, poświęco- 
na upowszechnieniu przodujących doświadczeń w walce o 100-proc. 
wykonanie baz, 

W naradzie udział wzięli tkacze i majstrowie zakładów przemysłu 
bawełnianego z Łodzi i województwa, 

Po krótkich przemówieniach przedstawicieli ZG Związku Włóknia= 
rzy, CZPB i „Głosu Robotniczego“ rozwinęła się bardzo żywa dysku- 
sja, w której udział wzięły 33 osoby. 

Dyskusję podsumował przewodniczacy 

tow. Krzywański. 
p Dalszy ciąg dyskusji odbywać się będzie na łamach „Głosu Robot- 
niczego“. Na naradzie wybrany został skład jury, które autorom trzech 
najlepszych wypowiedzi na temat: „KAŻDY TKACZ MOŻE I POWI- 
NIEN WYKONAĆ SWĄ BAZĘ“ — przyzna nagrody po 500 zł. 

W skład jury weszli: z ramienia ZG Związku Włókniarzy — tow. 
Krzywański, CZPB — tow. Wojtkowski, KŁ PZPR — tow. Mamos, re- 
dakcji „Głosu Robotniczego“ — tow. Samsonowska, trzej przodownicy 
pracy: tow. Wałęski, majster z ZPBim. Dubois, Janina Jurek, tkaczką 


ZG Związku Włókniarzy 


z ZIPB im. Stalina, Bronisława Beka, tkaczka z ZPB im, Dzierżyńskie- 
go oraz dyr. nacz, Zakładów im, Szymańskiego tow. Przybył, 


Rozkład w socjalistycznej partii Indii 


MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS donosi z New Delhi: Dziennik 
„Delhi Times* podaje do wiadomoś- 
ci, że znana hinduska działaczka spo 
łeczna Aruna Asaf Ali wystąpiła z 
partii socjalistycznej „w wyniku po- 
ważnych różnie zdań między nią a 
przywódcami partii w sprawie poli- 
tyki i programu socjalistycznej par- 
tìi Indii“. 


Dziennik podkreśla, że w partii 
panuje głęboki roz- 


pracy traktorów. | kład, że szeregowi członkowie partii 


są rozczarowani i zaniepokojeni po-- 
lityką przywódców partyjnych, któ- 
rzy za podstawowy cel partii uważa 
ją walkę przeciwko demokratom. 


Olbrzymia większość członków 
partii socjalistycznej — stwierdza 
dalej dziennik — żąda radykalnej 


zmiany polityki partii, żąda polity- 
ki sojuszu ze wszystkimi organizacja 
mi demokratycznymi w kraju, utwo- 
rzenia jednolitego frontu sił demo- 
kratycznych, który by uzyskał zwy- 


ności mas pracujących, 
ogłasza 
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| W konkursie mogą brać 
jak i uczestnicy przygotowań 


czego”. 
* 


jowników z faszyzmem, 
wych rewolucyjnych strajków i 


kursie, 


Konkurs na wspomnienie 1-Majowe 


Pragnąc nawiązać do bohaterskich tradycji łódzkiej 
klasy robotniczej, która na przestrzeni d u dziesięcioleci 
rządów burżuazji polskiej (1918 — 1939) przeprowadzała 
swe bojowe wystąpienia w dniu międzynarodowej solidar- 
redakcja „Głosu Robotniczego“ 


KONKURS NA OPOWIADANIE — WSPOMNIENIE 


z przygotowań i przebiegu strajków oraz demonstracji 
1-Majowych 


W opracowaniu należy sięgać do dzi ści K i 
i o nalez g ziałalności Komunistycz- 

nej Partii Polski, KZMP, Lewicy Związkowej, czerv ayh 
związków zawodowych i innych legalnych i półlegalnych 
organizacji rewolucyjnych na terenie Łodzi oraz ośrodków 
przemysłowych województwa łódzkiego. ? 

„Rozmiarów opowiadań nie 'ogranicza 'się. | 

"Termin nadsyłania prac upływa 15 kwietnia br. 

Najlepsze opracowania zostaną nagrodzone, 

Szczegóły odnośnie składu 
będą ogłoszone w następnych 


Redakcja apeluje do wszystkich towarzyszy, 
organizatorów i uczestników 1.Majo» 


czej Łodzi i województwa łódzkiego do wzięcia udziału w kon- 
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Żądania utworzenia jednolitego frontu demokratycznego 


cięstwo w czasie wyborów i który by 
pozwolił prostym ludziom - rządzić 
swym krajem. : 


Ambasador A. A. Sobolew 


u premiera Cyrankiewicza 
WARSZAWA (PAP) — Prezes 
tady Ministrów Józef Cyrankiewicz 
przyjał w Prezydium Rady Mini- 
strów w dniu 29 bm. ambasadora 
nadzwyczajnego i pełnomocnego 
Związku Socjalistycznych Republik 
Radzieckich, p. Arkadija A. Sobole- 
wa, i 


Raymonde Dien 


w Warszawie 


WARSZAWA (PAP) — Na zapro» 
szenie Związku Młodzieży Polskiej 
przybyła do Warszawy w dniu 29 
bm. Raymonde Dien, bohaterska bo- 
jowniczka francuskiego ruchu obroń= 
ców pokoju, $ 


udział zarówno organizatorzy 
i wystąpień klasy robotniczej, 


jury oraz wysokości nagród 
numerach „Głosu Robotni- 


* 
czynnych bo» 


demonstracji ulicznych robotni- 
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Zadania polskiego ruchu związkowego 


w narodowym froncie walki o pokój i Plan 6-letni 
Streszczenie referatu tow. Kłosiewicza, wygłoszonego na VII Plenum CRZZ 


WARSZAWA (PAP) — Dnia 29 bm. rozpoczęły się w Stolicy obra- 
dy VII Plenum Centralnej Rady Związków Zawodowych, na którym z0- 


staną przedyskutowane i wytyczone 
najbliższy okres w walce narodu o 


zadania związków zawodowych na 
pokój i Plan 6-letni. ; 


Obszerny referat, omawiający Zadania związków zawodowych w II 


roku Planu 6-letniego, wygłosił przewodniczący CRZZ, 


wicż. 


W referacie swoim, przewodniczą- 
cy ÓRZZ podkreślił na wstępie, że z 
dóniosłych wytycznych VI Plenum 
KC PZPR wypływają ważne i odpo* 
wiedzialne zadania dla organizacji 
związkowych. ' 

Po zobrazowaniu sytuacji między- 
narodowej, mówca przeszedł do ana- 
lizy dotychczasowej pracy związków 
zawodowych, wskazując zarówno na 
niedómagania, jak i na osiągnięcia 
ruchu związkowego. W końcowej czę 
ści przemówienia tow. Kłosiewicz wy 
sunął następujące konkretne zada 


nia: 
1 Poważne zadania stawia przed 
związkami zawodowymi walka 
w óbronie zagrożonego pokoju. Wszy 
stkie organizacje związkowe muszą 
rażem ż terenowymi, a także z fa- 
brycznymi komitetami pokoju, brać 
jak najczynniejszy udział w szero- 
kiej akcji popularyzowania uchwał 
berlińskiej sesji Światowej Rady Po- 
koju. . 
Działacze związkowi powinni 
skierować całą swoją uwagę i 
energię na jak najszersze włączenie 
wszystkich robotników i inteligencji 
pracującej do walki o plan, realizu- 


jac w ten sposób hasło narodowego|ce o 


Wiktor  Kłosie- 


frontu walki o pokój i Plan 6-letni. 
Włączenie szerokich mas pracujących 
do udziału w realizacji planu może 
i powinno odbywać się przez jak naj 
szersze rozwijanie współzawodnictwa 
pracy. , 

Należy pamiętać, że współza- 

wodnictwo powinno rozwijać 
się tylko na drodze świadomie podej 
mowanych przez robotników, inżynie 
rów, techników, inteligencję pracują* 
cą — mobilizujących zobowiązań, któ 
re ściśle określają zamierzone prze= 
kroczenie planu. 


4 Należy pamiętać, że każde 
osiągnięcie przodujących robot 
ników, nowe ulepszone metody pra- 
cy, usprawnienia i pomysły racjona= 
lizatorskie tylko wtedy dadzą pełne 
rezultaty, jeśli będą stosowane przez 
jak najszersze masy pracujące. Dla- 
tego też 'działacze związkowi obowią 
zani są czuwać nad tym, aby każda 
nowa inicjatywa robotników została 
przeniesiona do innych grup związko 
wych, do innych oddziałów, do in“ 
nych zakładów i branż. 

W roku 1951 dokonać musimy 

zasadniczego przełomu w wal- 


Stąd teź szczególną opieką należy 
otoczyć te formy współzawodnictwa, 
które mają na celu obniżenie kosz- 
tów własnych. Musimy dbać o wpro- 
wadzenie do zakładów pracy nowej 
techniki, o jej najszersze stosowanie 
i jednocześnie stwarzać warunki do 
najpełniejszego rozwijania myśli ra- 
cjonalizatorskiej,j do  zespalania w 
tym zakresie wysiłków robotnika, in= 
żyniera, technika, majstra, naukow- 
cą, i 

W rozwijaniu współzawodni- 

ctwa w walce o wprowadzenie 
nowych metod pracy należy szeroko 
opierać się na doświadczeniach ra- 
dzieckich związków zawodowych, na 
osiągnięciach przodujących robotni- 
ków i techników radzieckich. 


ii 


W walce o zwiększenie wydaj- 


ności pracy należy włączyć 
wszystkich pracujących do akcji 
wprowadzenia nowych norm: należy 


wśród nich upowszechnić współzawod 
nictwo o przekraczanie tych nowych, 


słusznych norm. 
8 Nasi działacze związkowi mu- 
szą wzmóc czujność i wydać 
nieubłaganą walkę wszelkiemu mar- 
notrawstwu funduszów społecznych, 
by poprzez oszczędną, racjonalną gos 
podarkę zapewnić wzrost świadczeń 
socjalnych, usług kulturalnych i w 
ten sposób przyczynić się do pelnego 
wykonania wytycznych partii i rzą- 
du w dziedzinie troski o człowieka 


obniżenie kosztów własnych. | pracy. 


Wespół z hitlerowską żandarmeriq i gestapo 


mordowali bojowników o niepodległość Polski 


Zeznania oskarżonych odsłaniają dalsze szczegóły zbrodniczej działalności grupy Popiela 


WARSZAWA (PAP). — W drugim 
dniu procesu kierowników nielegal- 
nego Stronnictwa Pracy — sąd 
przesłuchał pozostałych  oskarżo- 
nych Kwasiborskiego i Bukowskie* 
go, których zeznania odkryły dalsze 
szczegóły dywersji i szpiegostwa 
prowadzonego w kraju przez gru- 
pè Karola Popiela. 

Oskarżony Józef Kwasiborski, wi 
ceprzewodniczący nielegalnego Stron 
nictwa Pracy oraz delegat do władz 
naczelnych „Unii“ w okresie mię- 
dzywojennym był członkiem Cha- 
decji. Po połączeniu się Chadecji 
z NPR w 1937 r. w St. Pracy 
wszedł w skład zarządu głównego 
stronnictwa. Kwasiborski opisał sze 
roko działalność tej części stronnie 
twa, która po wyzwoleniu prowadzi 
ła podziemną robotę, zgodnie z dy- 
rektywami przekazywanymi z Lon 
dynu. 


Jak wynika z zeznań oskarżonego, | dokumentów i raportów 


grupa Popiela prowadziła żywą dzia 
łalność szpiegowską. 

Kwasiborski przyznał również, że 
Z2 ośrodka zagranicznego  przycho- 
dziły poważne sumy dolarów, prze- 
znaczonych na rozbudowę Sieci szpie 
gowskiej stronnictwa. 

Kwasiborski przeprowadził rów- 
nież rozmowy na temat działalności 
nielegalnego stronnictwa z dwoma 
dostojnikami kościelnymi. Tę samą 
sprawę referował biskupom współ- 
oskarżony Bukowski. 

Oskarżony w swych zeznaniach u- 
siłuje uchylić się od odpowiedzial- 
ności za zbrodniczą i zdradziecką ro 
botę podległego mu tzw. wydziału 
bezpieczeństwa, denancjującego do 
gestapo oraz skrytobójczo likwidu- 
jącego działaczy  niepodległościo- 
wych. 

Prokurator wnosi tu o ujawnienie 


Zohowiązania włókniarzy łódzkich 


(Dokończenie ze str. 1) 


proc. Przewodnicząca rady kobie= 
cej tow. Kruszewska uszyje 3 pasy 
na przewijarki tarczowe. Majster z 
tkalni Łuszczyński zobowiązuje się 
podnieść ilość o 2, a jakość o 5 pro 
cent, Tow. Suszkiewicz w imieniu 
grupy remontowej zobowiązuje się 
ustawić i wyremontować maszynę 
krzyżówkę do dnia 1 Maja. 

Wszystkie oddziały produkcyjne 
dadzą ponadplanową produkcję na 
ogólną sumę 1.179.571,92 zł. zaś pa 
lacze w kotłowniach zaoszczędzą pa 
liwa na sumę 4.430 zł. 


Zakłady im. Marcina Kasprzaka 


Pod hasłem wąlki o pokój i przed 
terminowe wykohanie zadań dru- 
giegó roku Planu 6-letniego robo- 
tnicy Zakładów im. Kasprzaka po- 
dejmowali zobowiązania na cześć 1 
Maja. Wartość ponadplanowej pro- 
dukcji wyniesie 104 tys. zł. Wszyst 
kie oddziały zobowiązały się pod- 
nieść wydajność pracy i jakość pro- 
dukcji o 1 proc. 


ZPW im. Gwardii Ludowej 


Zespół młodzieżowy 0b. Wielogór 
skiego wyprodukuje w kwietniu przę 
dzy ponad plan na sumę ponad 5 
tys. zł. Przędzalnicy podniosą jakość 
swej produkcji o 1 proc. Pracownicy 
pralni zaoszczędzą na mydle około 
3 tys. zł. Pracownicy czesalni wełny 
i argony podniosą wydajność o 3 
proc. Ogólna wartość zobowiązań 
wynosi ponad 1 miln. zł. Zmniejsze- 
nie ilości odpadków przyniesie po- 
nad 10 tys. zł. oszczędności. 


Zakłady im. Stefana Okrzei 


Zobowiązania robotników  Zakła- 
dów Wyrobów Filcowych im. Stefa 
na Okrzei, podjęte dla uczczenia 
dnia 1 Maja, przyniosą państwu 
122.929 zł, oszczędności. I tak oddział 
skór postanowił plan produkcyjny 
na kwiecień br. wykonać w 111 proc. 
oddział strzyżalni w 113 proc., robo 


NA POMOC 


dla dzieci koreańskich 


Słuchacze IV kursu sekretarzy KP 
4 instruktorów KW przy KO PZPR 


złożyli na pomoc dla dzieci z Korei 
sumę zł. 1.606,60. 
PZ STEZWEPASEDY iii 


tnicy oddziału filcarni w 115 proc. 

Oddział folowni zobowiązał się 
plan kwietniowy wykonać w 120 
proc, a półroczny do dnia 20 czer- 
woa br. tj. © 9 dni przed terminem. 

Ponadto szereg robotników podję 
ło zobowiązanie indywidualne. Mię 
dzy innymi tow. tow. Sibilski i Bucz 
kowski dzienne plany 


wydziału 
bezpieczeństwa delegatury o skryto 
bójczych morderstwach na działa- 
czach komunistycznych. 

W dokumentach tych czytamy m. 
in.: „Celem naszym jest  rozpraco 
wanie przede wszystkim kierowni- 
ków ruchu komunistycznego i spara 
liżowanie pracy organizacyjnej 
PPR". 

„W ostatnich dniach policja gra 
natowa oraz żandarmeria i gestapo 
zlikwidowały kilku poważnych 
członków komuny i rozbiły szereg 
komunistycznych komórek przy nie 
dwuznacznej naszej pomocy“; 

Przesłuchiwany następnie osk. Bu 
kowski Stanisław — syn b. fabry- 
kanta, zatrudniającego 1.000 robotni 
ków i aktywny działacz grupy Po- 
piela, opowiada w swych  zezna- 
niach o różnych machinacjach fi- 
nansowych, 

Bukowski przyznał się również, 
że otrzymał dolary z zagranicy 
przewiezione przez emisariusza Ty 
czyńskiego oraz, że udzielił poufnych 
informacji brytyjskiej korespondent 
ce, którą skontaktował następnie z 
Popielem. 

Odnośnie swej działalności w 
czasie okupacji Bukowski _ zeznaje 
m. in. o swych kolejnych rozmo- 
wach ze znanym _kolaboracjonistą, 
prezesem RGO hr. Ronikierem, w 
czasie których uknuto plan wrogiej 


produkcyjne | w stosunku do ZSRR agitacji wśród 


będą wykonywać w 120 proc, a ob. | jeńców wojennych. W sprawie tej 
Rutkowska zwiększy swą produkcję | został wysłany specjalny memoriał 


o 2 proc. 


do gubernatora Franka, 


| istocie konferencji panamerykańskiej 


Pamiętać musimy, że budowa 

podstaw socjalizmu w mieście 
wymaga przygotowania socjalistycz- 
nej przebudowy wsi. 

Nasze organizacje związkowe mu: 
szą zatem szerzej niż dotychczas mo 
bilizować pracujących miast do udzie 
lania pomocy wsi, do utrzymywania 
łączności ze wsią, do pogłębiania so- 
juszu robotniczo + chłopskiego, 

10 Hasłu narodowego frontu wal- 

ki o pokój i Plan 6-letni po- 
winna być podporządkowana równieź 
całą nasza praca kulturalno-oświato- 
wa. W pracy tej będziemy podkreślać 
sukcesy naszego socjalistycznego bu- 
downictwa, sukcesy narodu polskie- 
go, pomnażające siłę naszej ludowej 
ojczyzny i stanowiące nasz wkład 
w dzieło utrwalenia pókoju. 
11 Pamiętajmy, towarzysze, że 

działalność związków zawodo- 
wych to wielka praca z masami i dla 
mas. Stąd też wszystkim aktywistom 
związkowym od męża zaufania po- 
cząwszy, na' działaczach Centralnej 
Rady skończywszy, obce winny być 
biurokratyczne formy administrowa- 
nia i komenderowania, nie wolno ti- 
mi zastępować żywej, masowej pra- 
cy. polegającej na wychowywaniu i 
przekonywaniu. r 
1 Nasi działacze związkowi mu* 

szą wiedzieć, że warunkiem 
powodzenia w każdym działaniu jest 
— jak wskazywał tow. Lenin — pro 
wadzenie systematycznej kontroli wy 
konawstwa, Tylko stała kontrola wy 
konania podjętych uchwał, tylko sta 
ła kontrola pracy pozwoli nam na 
zrozumienie naszych błędów ji 'niedo- 
ciągnięć, pozwoli nam lepiej je zwal- 
czać j podnosić styl naszej pracy 
związkowej. 

Wielka i historyczna jest walka © 
pokój i Plan 6-letni, jaką prowadzi 
pod kierownictwem PZPR naród nagz | 
z klasą robotniczą w pierwszych sze= 
regach. s 

W walce tej wyrastają i wyrastać 
będą coraz liczniejsze szeregi bojow- 
ników o lepszą przyszłość narodu — 
o socjalizm. 


Propozycje delegacji radzieckiej 


Budżet rozwoju gospodarczego i kulturalnego 
młodej republiki radzieckiej - Mołdawskiej SRR 


MOSKWA (PAP). — W Kiszynio- 
wie odbyła się sesja Rady Najwyż- 
szej Mołdawskiej SRR, na której 
uchwalono budżet republiki na rok 
1951. 

Cyfry nowego budżetu świadczą o 
ogromnej trosce partii bolszewickiej 
i rządu radzieckiego o rozwój -gospo 
darki i kultury młodej republiki ra- 
dzieckiejj o wzrost dobrobytu lud- 
ności. x 

64 proc. wydatków budżetowych 
przeznaczono na cele społeczno-kul- 
turalne. Prawie 4-krotnie w porówna 
niu z rokiem 1945 wzrosną wydatki 
ña oświatę. Powszechne nauczanie 
obejmie w roku bież. 485.000 mło- 
dzieży. 


W Republice Mołdawskiej zbuduje 
się w br. 180% nowych bibliotek, nowe 
szpitale, żłobki dziecięce itd. 


Strajk we Francji trwa 


PARYŻ (PAP) — Ponad 38 tysią- 
ce pracowników kolei podziemnej i 
autobusów paryskich strajkuje nadal, 
domagając się podwyżki płac i ztów 
nania w płacy z pracownikami pre- 
fektury. ) 

Około 10 tysięcy strajkujących ma 
nifestowało w środę przed gmachem 
Ministerstwa Komunikacji, domaga- 
jąc się przyjęcia przez ministra Pi- 
RASS UA 


służą sprawie zachowania pokoju 


Kolejne posiedzenie zasłępców ministrów czterech mocarstw 


PARYŻ (PAP), — Na środowym 
posiedzeniu zastępców ministrów 
spraw zagranicznych czterech mo- 
carstw przedstawiciel ZSRR Gromy 
ko, który jednocześnie przewodni- 
czył obradom, zakończył przemówie 
nie rozpóczęte na poprzednim posie- 
dzeniu. 


Gromyko podkreślił na wstępie, 
że przedstawiciele mocarstw zachód 
nich, występując przeciwko propo- 
zycjom radzieckim, powtarzali nie- 
uzasadnione i wyświechtane argu- 
menty. Utrzymywali oni, iż propo- 
zycje radzieckie nie mogą być umie 
szczone na porządku dziennym, gdyż 
rzekomo przesądzają decyzję Rady 
Ministrów i że dlatego należy przy 
jąć propozycje trzech mocarstw. 


Delegacja radziecka — powiedział 
Gromyko — stwierdziła już, że u- 


mieszczenie propozycji 
carstw na porządku dziennym sesji 
Rady Ministrów oznaczałoby  roż- 
wiązanie rąk rządom tych mocarstw 
w realizowaniu ich polityki remilita 
ryzacji Niemiec i odrodzenia milita 
ryzmu niemieckiego. Każde oświad- 
czenie, złożone tu w obronie propo* 
zycji trzech mocarstw, każdy sprze- 
ciw wobec propozycji radzieckiej w 
sprawie  demilitaryzach Niemiec 
przekonuje nas coraz bardziej, że 
doszliśmy do słusznego wniosku, 
Delegacja radziecka — stwierdził 
Gromyko — nadal uważa za nieuza 
sadnione żastrżeżenia przedstawicie= 
li trzech mocarstw wobec propozy* 
cji delegacji radzieckiej o włącze= 
niu do porządku dziennego sprawy 
demilitaryzacji Niemiec jako odręb= 
nego i samodzielnego punktu, a to 
ze względu na wagę i aktualność te 


trzech mo=|go zagadnienia. 


Dnia 26 marca rozpoczęła się w Waszyngtonie 
konferencja ministrów spraw zagranicznych 
wszystkich państw zachodniej półkuli. Konfe- 
rencja zwołana została przez Stany Zjednoczone, 
Jej oficjalnie stwierdzonym celem jest zorganizo- 
wanie polityczne i gospodarcze państw Ameryki 
Łacińskiej w sposób najlepiej odpowiadający wy- 
maganiom przygotowującego” agresję wielkiego 
kapitału USA. Pierwszy punkt porządku obrad 
konferencji brzmi: „Kwestia produkcji i dystry- 
bucji dla celów zbrojeniowych oraz problem za- 
spokojenia wewnętrznych potrzeb gospodarczych 
krajów południowo-amerykańskich", drugi mówi 
o zacieśnieniu „współpracy politycznej i wojsko- 
wej”, a trzeci o jednolitym zwalczaniu „komu- 
nizmu”, to znaczy ruchu pokojowego. W niniej- 
szym artykule zatrzymamy się nad płerwszym z 
wymienionych punktów obrad konferencji. 

Kraje Ametyki Łacińskiej z gospodarczego 
punktu widzenia stanowią dziś kondominium ame- 
rykańskie. Wpływy brytyjskie i niemieckie, bar- 
dzo znaczne przed wojną, zmniejszyły się śwał- 
townie i utracone przez te dwa kraje imperiali- 
styczne pozycje przejęli Amerykanie. Od chwili 
zakończenia wojny, prywatny kapitał USA doko- 
nał w krajach Ameryki Łacińskiej inwestycji na 
sumę 1,8 miliarda dolarów, Ponadto w formie 
kapitału rządowego napłynęło tam 240 milionów 
dolarów z opanowanego przez Amerykanów Ban- 
ku Międzynarodowego oraz 590 milionów dola- 
rów z Banku Ekspottowo-Importowego, będące- 
go agencją rządu USA, Łączne inwestycje pry- 
watnego kapitału USA w Ameryce Łacińskiej 
wynoszą obecnie nie mniej niż 5 miliardów dola- 
rów i stanowią 40 proc. wszyttkich bezpośrednich 
inwestycji tego kapitału zagranicą. 

Kapitałowe inwestycje amerykańskie mają w 
Ameryce Łacińskiej charakter specjalnie rabun- 
kowy. Ograniczają się one niemal całkowicie do 
dziedzin pródukeji surowców. Stosunkowo dro- 
bne inwestycje w transporcie przeznaczone są na 
zaspokajanie potrzeb, związanych z eksportowa- 
niem wydobywanych surowców. W okresie po- 
wojennym najsilniej wzrosły lokaty kapitału pół- 
nocno-amerykańskiego w Wenezueli i Brazylii, 


Jeśli chodzi o Wenezuelę, kapitał amerykański 
panuje nad 70 proc, tamtejszej produkcji ropy 
naftowej, Wenezuela jest największym eksporte- 
rem ropy ze wszystkich państw świata kapitali- 
stycznego i jak stwierdził oficjalnie zastępca 
Achesona dla spraw, Ameryki Łacińskiej, Miller, 
posiada dla Stanów Zjednoczonych tym większe 
znaczenie, że na wypadek wojny ma być głównym 
źródłem zaopatrzenia floty i armii USA. Ostatnio 
monopoliści amerykańscy zainteresowali się rów- 
nież pokładami rudy żelaznej w tym kraju, 

W Brazylii — ruda żelazna — a ocenia się, że 
Brazylia posiada najbogatsze złoża ze wszystkich 
państw kapitalistycznych — należy całkowicie do 
dwóch największych koncernów stalowych USA, 

Jeszcze inny przykład penetracji amerykań- 
skiej, to działalność koncernu amerykańskiego 
pod niewinną nazwą United Fruit („Zjednoczony 
Owoce”). Trust ten rządzi Kubą i wszystkimi kra- 
jami Ameryki Środkowej. 

Konsekwencją opanowania krajów Ameryki Ła- 
cińskiej przez kapitał USA są powszechnie zna- 
ne objawy kolonizacji. Nieproporcjonalna roz- 
budowa produkcji surowcowej nie wiąże się z 
rozwojem przemysłu przetwórczego. Surowiec 
eksportowany jest do USA. W chwili obecnej, 
według oceny Chase National Bank, 40 proc. su- 
rowcowego zaopatrzenia USA pochodzi z Ame- 
ryki Łacińskiej, 

Eksploatacja surowcowa wiąże się z olbrzymim 
wyzyskiem klasy robotniczej kolonizowanych 
krajów. W Chile robotnicy w kopalniach mie- 
dzi, należących do Anaconda Copper, zarabiają 
mniej niż jedną piątą tego, co robotnicy tejże 
gałęzi produkcji w Stanach Zjednoczonych. Rynki 
Ameryki Łacińskiej 
wyroby z USA, a miejscowy przemysł z trudem 
wegetuje. r, 

Rozpętana przez kapitał amerykański akcja 
zbrojeniowa zmienia niektóre formy wyzysku 
krajów Ameryki Łacińskiej jednocześnie wyzysk 
ten zaóstrzając. 

Jeden z największych banków USA, Chase 
National Bank. opublikował ostatnio memoriał. 
'nawołujący dó zwiększenia inwestycii USA w 


zalewane są przez gotowe. 


Ameryce Łacińskiej Bank wskazuje przede 
wszystkim na konieczność zwiększenia dostaw 
strowcowych z tych krajów do USA. Tygodnik 
„Bussines Week” dowodzi, że w ciągu najbliż= 
szych 10 lat kapitaliści amerykańscy powinni 
ulokować w Ameryce Łacińskiej 8 miliardów do- 
larów, a „New York Times" pisze już o 16 mi- 
liardach, To samo pismo wskazuje, że tak wiel- 
kie lokaty kapitałowe wymagać będą „specjal- 
nych gwarancji” i że układy w tej sprawie powin- 
ny być realizowane w ramach t, zw, czwartego 
punktu Trumana, odnoszącego się, jak wiemy, 
oficjalnie do krajów kolonialnych, 

Kraje Ameryki Łacińskiej na konferencji w 
Waszyngtonie domagają się zwiększenia do- 
staw urządzeń przemysłowych z USA, co umożli- 
wiłoby im zorganizowanie produkcji przemysło* 
wej u siebie. Na to fednak odpowiedział już 
wiceminister Miller, stwierdzając, Że Stany 
Zjednoczone tylko o tyle gotawe są eksportować 
środki produkcji do Arneryki Łacińskiej, o ile 
otrzymają pewność, że będą tam one zainstalo- 
wane dla „wspólnych celów obronnych”, W od- 
powiedzi na alarm o presji śnflacyjnej w Ame- 
ryce Południowej — a według ostatniego raporiu 
ONZ, wzrost ceń w tych krajach od chwili wy- 
buchu wojny koreańskiej wynosi od 7 do 18 proc. 
— Miller zalecił wprowadzenie większych podat- 
ków, ograniczenie polityki kredytowania produk- 
cji pokojowej oraz wprowadzenie racjonowania. 
Innymi słowy, Miller zaleca przerzucenie całego 
ciężaru walki z inflacją na barki pracujących. 

Realizacja achesonowskich zaleceń w Ameryce 
Południowej nie będzie jednak łatwa, Pierwsze 
sygnały oddźwięku tali zbrojeniowej w Ameryce 
Łacińskiej, to wielkie strajki w Chile w czasie 
trwania tam sesii Rady Społeczno-Ekonomicznej 
ONZ oraz rozruchy głodowe w Brazylii, gdzie 
bezrelni i małorolni chłopi organizują pochody 
do miast pod hasłem: „Chleba, ziemi į; pracy”. 


Zaostrzająca się walka klasowa w Ameryce La- 


cińskiei musi w takich warunkach stać się 
głównym elementem rozsadzającym spoistość pan- 
amerykańskiego bloku agresji. 

' K, WOLICKI 


Niemniej jednak, 
pragnąc ułatwić osiągnięcie porozu- 
mienia w sprawie porządku dzienne 
go, delegacja radziecka uznała za 
możliwe zgłosić nową propozycję w 
następującej redakcji: 

„Rozpatrzenie przyczyn  istnieją= 
cego w Europie napięcia międzyna= 
rodowego oraz środków, niezbęd= 
nych da zapewnienia rzeczywistego 
i długotrwałego polepszenia stosun= 
ków między Związkiem Radzieckim, 
Stanami Zjednoczonymi, Anglią 4 
Francją, włączając następujące Zas 
gadnienia; o  demilitaryzacji Nie- 
miec, o redukcji sił zbrojnych USA, 
ZARR, Anglii i Francji oraz w zwią 
zku z tym rozpatrzenie istniejącego 
poziomu zbrojeń i sprawy rozciąg= 
nięcia kontroli międzynarodowej 
nad przeprowadzeniem redukcji sił 
zbrojnych: o innych środkach, ma- 
jących na celu usunięcie groźby woj 
ny i obawy przed agresją, o wyko- 
naniu istniejących układów, zobo- 
wiązań i porozumień czterech mo- 
carstw', 

Zgłaszając tę propozycję — powie- 
dział Gromyko — delegacja radziece 
ka chciałaby wyrazić nadzieję, że 
nie wzbudzi ona zastrzeżeń ze Stró- 
ny trzech mocarstw, 


Sabołażyści 
akcji siewnej 


przykładnie ukarani 


Przed Sądem Wojewódzkim w Łó 
dzi na sesji wyjazdowej w Kutnie 
rozpatrywana była w dniu 28 bm. 
sprawa karna przeciwko dwom pra 
cownikom POM w Bedlnie, Jerze- 
mu Owćzarczykowi, sprawującemu 
funkcje kasjera i księgowego, oraz 
Stanisławowi Stelmachowiczowi, bry 
gadziście, 

Kasjer Owczarczyk, wyliczając 
traktorzystom należność za przepra 
cowane dniówki, nie wypłacał im 
pełnej kwoty, łecz znaczną jej część 
przywłaszczał sobie. Ponadto nie 
odprowadzał do kasy otrzymanych 
opłat za pracę maszyn w polu. Na- 
dużycia te popełniał przy współu- 
dziale Stelmachowicza. _ 

W chwili obecnej, kiedy wieś kro 
czy ku socjalizmowi, nadużycia w 
POM, w niecny sposób krzywdzące 
traktorzystów, podrywają zarazem 
zaufanie do POM wśród małorol= 
nych i średniorolnych chłopów. 

Uznając winę oskarżonych, Sąd w 
trybie doraźnym skazał Jerzego Ów 
czarczyka na 5 lat więzienia i pózba 
wienie praw obywatelskich i hono- 
rowych na 3 lata oraz Stanisława 
Stelmachowicza w trybie postępówa 
nia zwykłego na półtora roku wię- 
zienia i pozbawienie praw obywatel 
skich oraz Honorowych na 2 lata. 
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Zadania grup partyjnych 


w realizacji zobowiązań 1-Majowych 


Dzięki uchwale Biura Organizacyj 
nego KC PZPR o grupach parłyj- 


nych nastąpiły wielkie zmiany w 
pracy naszej organizacji partyjnej. 
Qżyły, zaktywizowały się dołowe 


ośniwa maszej organizacji — grupy 
partyjne, Przestrzegając ściśle zasa- 

ę więzi produkcyjnej zbudowali- 
śmy ich w naszych zakładach 24. 

Kierownictwo organizacji partyj- 
nej od, chwili powstania nowych 
FP. otacza je szczególną opieką. 
ystematycznie odbywają się nara- 
dy z organizatorami, na których o- 
E Tea się bieżące zagadnienia pro- 

kcyjne. Naczelnym zadaniem jest 
podniesienie wydajności pracy, No- 
we normy są obecnie znacznie prze 
kraczane we wszystkich oddziałach 
produkcyjnych, Grupy partyjne czu 
wają nad tym, aby wydajność na- 
szej załogi stale wzrastała. 

Przed kiłku dniami zostało zwo- 
łane zebranie organizatorów grup 
partyjnych, poświęcone sprawie po 
dejmowania zobowiązań  1-Majo- 
wych. Wtedy dopiero przekonali- 
śmy się, jak wielką pomoc stanowią 
grupy w pracy partyjnej. Organiza- 
torzy ich z działu montażu, z od- 
lewni, z frezerni, orientując się do- 
brze w możliwościach  produkcyj- 
nych swych oddziałów, przeprowa- 
dzili wśród załogi akcję, mobilizu- 
jącą do podejmowania Czynu 1-Majo 
wego, Dzięki działalności grup zało 
ga naszych zakładów pierwsza na te 
renie Łodzi i województwa zainicjo 
wała podejmowanie zobowiązań fÍ- 
Majowych, wzywając załogi wszyst- 
kich zakładów. 

Grupy partyjne pracują kolektyw 
nie. stolarni działa grupa tow. 
Kubisiaka, Tow. Kubisiak rozdzie- 
lił pracę partyjną wśród wszystkich 
członków swej grupy. Tow. Adam 
Łukasik ma powierzone obowiązki 
kolportera. Brygadzista  Kotszalt 
sady nad sprawami produkcyjny- 

Obowiązkiem jego jest samemu 
FSE pracę bez zastrzeżeń i 
śledzić wyniki produkcyjne pozosta- 


ezłowe zagadnienia pracy partyjnej 
w województwie łódzkim 


W dniach od 9 do 18 marca br, od- 
były się plenarne posiedz zenia komite 
tów powiatowych województwa łódz 
kiego Święcone zeniesieniu 
uchwał VI Plenum KC PZPR. 
Ośrodkiem uwagi plenarnych obrad 
pri się przede wszystkim (zy za- 

adnienia : praca partii wśród mas 
ttyjnych i w związku z tym 
kawa: likwidacji białych plam; 
wad z oportunizmem i ślepotą po- 
lityczną oraz sprawa wzrostu sił 
wytwórczych i umacniania naszej 
bazy ekonomieznej w walce o pokój. 

Zabierający głos w dyskusji towa 
rzysze wykazali w zasadzie polity- 
czną i organizacyjną dojrzałość. 
Wszystkie wystąpienia cechowała Q- 
fensywność, świądcząca o tym, że 
partia nasza wychowała liczne kadry 
działaczy politycznie przygotowa- 
nych i ideologicznie zahartowanych, 
zdolnych wprowadzić w czyn zada- 
nia, postawione przez Komitet Cen- 
tralny i władzę ludową. 


— Ażeby móc politycznie kiero- 
wać walką o pokój i Plan 6-letni, 
będziemy w becia rzędzie kon- 
sekwentnie realizować uchwałę BO 
KC, dotyczącą pracy grup  partyj- 
nych — powiedziała na plenum Ko- 
mitetu Miejskiego w Pabianicach 
Irena Sulejowa — sekretarz organi- 
zacji partyjnej zakładów wełnianych. 

Zrozumiała ona, że walki o pokój 
nie można zwężać wyłącznie do form 
propagandowych i dlatego stwierdzi- 


ła: Przydzielimy każdemu członko- 
wi partii konkretne zadanie, ażeby 


nie tyłko sam przodował, lecz po- 
mógł innym uzyskiwać coraz lepsze 
wyniki w produkcji. 

Dyskusja na plenum Komitetu 
Miejskiego w Pabianicach wykazała, 
że towarzysze tego największego 
ośrodka pizemysłowego w wojew. 
łódzkim w pełni doceniają koniecz- 
ność ścisłego sojuszu robotniezo* 
chłopskiego w walce © pokój i go- 
spodarcze przeobrażenie naszego kra 
ju. 

Mówił o tym 
lat lezący, robociarz, 
Furmański: 

— Front narodowy na wsi będzie 
my realizować przy pomocy naszych 
ekip łączności. Ramię w ramię z ma 
sami pracującego chłopstwa pomoże» 
my im zwalezać ciemnotę i zabobo- | 
ny, szeptaną propagandę i wyzysk | 
kułacki, ułatwimy im dostrzeganie | 
wroga klasowego. 

Znaczenie sojuszu robotniezo-chłop | 
skiego w umocńieniu frontu narodo- | 
wego podkreślano również na plenar | 
nych obradach innych ośrodków prze 
mysłowych w naszym województwie 
Na plenum KM w Tomaszowie towa 
rzysze stwierdzili: front narodowy | 
na wsi tworzyć będziemy w ostrej | 
walce z kułactwem. | 

PZPR-owcy woj. łódzkiego zdają | 
sobie sprawę, że walka nie będzie | 
| 
| 
| 
| 
i 
1 


sędziwy, ponad 60 
Maksymilian 


łatwa, że kułacy w obawie przed 
izolowaniem ich od reszty mie- 
szkańców wsi. będą się chwytać 
wszelkich sposobów, byleby utrzy- 
mać swój wpływ w gromadzie. 
Mówił o tym na plenum KP w Raj 
wie Mazowieckiej tow, Ostrycharz 
Szkodliwym wpływom propagandy 


łych pracowników stolarni, W narzę 
dziowni pracuje grupa tow. Dąbrow 
skiego. Tow, Dąbrowski pełnił daw 
niej funkcję dziesiętnika i nie mósł 
się dobrze wywiązać ze swej pracy, 
ponieważ członkowie jego grupy 
znajdowali się w różnych oddzia” 
łach produkcyjnych, Obecnie ma 
wszystkich ludzi „pod ręką”, O tym, 
jak pracuje grupa, świadczy najle- 
piej wypowiedź  bezpartyjnego ro- 
botnika, ob, Mielczarka: „Grupa 
Dabrowskiego daje nam dobry przy 
kład, uczy pokonywać trudności”. 


Sekretarz oddziałowej 'organizacji 
partyjnej, tow. Otorowski stwierdza, 
że po zreorganizowaniu grup, ma 
możność często urządzać narady z 
organizatorami, Na ostatniej nara- 
dzie omawiano znaczenie frontu na- 
rodowego i zadania, stojące obecnie 
przed grupami A zadania te są nie- 
małe; grupy partyjne muszą oddzia- 
ływać na robotników bezpartyjnych, 
mobilizować ich do walki o pokój 
i Pian6-letni, Szczególną aktywność 
w tym kierunku wykazuje grupa 
tow. Wojtani w pierwszym oddzia- 
le mechanicznym. Tow, Wojtania 
mobilizuje wokół swej grupy wszyst 
kich  bezpartyjnych robotników. 
Sprawdza co dzień wykonanie pla- 
nów. „Jednocześnie dba o to, aby 
członkawie grupy podnosili swój po 
ziom ideologiczny, Dzięki, temu 
frekwencja na kursie ideologicznym 
znacznie wzrosła, 

Obecnie wszystkie nasze grupy 
partyjne mają za zadanie — kontro- 
lować wykonanie zobowiązań 1-Ma- 
jowych, Dzień 1 Maja powitamy peł 
ną realizacją naszych zobowiązań. 
Kontrola wykonania, opieka nad ro 
botnikami, którzy podjęli zobowią- 
zamią, stagowić będą przedmiot tro- 
ski i pracy naszych grup partyj- 


nych, 
J. FELISIAK 


instruktor organizacyjny 
podstawowej organizacji partyjnej 
Z, M, im. Strzelczyka 


kułackiej i ich zauszników ulegają 
niektórzy towarzysze w gromadach. 
Niedostatecznie jeszcze dostrzegają 
oni przeciwieństwa klasowe na wsi, 
względnie zajmują stanowisko ne- 
utralne. 

Przed tymi objawami oportunizmu 
przestrzegał tow. Bierut na Vf Pie 
num KC, stwierdzając: 

„Jako marksistom obca nam jest 
neutralua postawa w toczących się 
walkach społecznych. 

Tego rodzaju neutralność jest 
zawsze przejawem  oportunizmu, 
A oporiunjzmu w naszych szere- 
gach jest jeszcze niemało. Obja- 


wom tego oportunizmu musimy 
przeciwstawić się jak najkaiego- 


ryczniej i walczyć z nimi w spo- 


sób stanowczy. Również w walce 
o pokój istotna jest rzeczywista 
aktywność, a nie pasywna, czyli 


faktycznie neufralna postawa.“ 

W dyskusji na plenarnych zebra- 
niach wskazano na przykłady, uwy- 
datniającego się tu i ówdzie szkodliwe 
go liberalizmu. Tow. Marian Stań z 
Nieborową śmiało wytknął towarzy 
szym z Komitetu Powiatowego w Ło 
wiczu fakt tolerowania na stanowi- 
sku prezesa GS byłego dziedzica 
Mojzyka, właściciela 50 ba. 

— Niejednokrotnie y gr Ród rz 
o tym do KP, do PZGS, lecz jak do- 
tychczas, towarzysze jeszcze na to 
nie zareagowali. 

W powiecie łowickim kułacy roz- 
zuchwalili się do tego stopnia, że jak 
to zdarzyło się w Pszczonowie, zażą- 
dali od Powiatowej Rady Narodowej 
usunięcia młodego nauczyciela Wol- 
szezaka ze wsi, jedynie za to, że 
tworzył tam organizację ZMP. 

Ujawnienie tych faktów pozwoliło 
uczestnikom posiedzeń plenarnych 


poznać różnorodne manewry wroga, 
jego _ sposoby i formy przenikania 
oraz wywierania wpływu na mniej 
zahartowanych towarzyszy. Pozwoli- 
ło to zarazem wyciągnąć słuszne 
wnioski, że przy tworzeniu frontu 
narodowego trzeba podnieść poziom 


walki klasowej, trzeba przede wszyst 
kim rozwinąć walkę na ealej szeroko 
ści frontu — w życiu gospodarczym, 
administracyjnym, społecznym i po 
litycznym. 
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A Str. 3 


0 kolegialności w pracy partii bolszewickiej 


partia bolszewicka, to czołowy 

i zorganizowany Oddział kla- 

sy robotniczej, to najwyższa forma 

jego klasowej organizacji. Partia 

składa się z licznych organizacji, ze 

spolonych wspólną wolą walki o ko 
munizm. 

„Ale partia — to nie tylko su- 
ma organizacji partyjnych. Par. 
tia jest zarazem jednolitym syste- 
mem tych organizacji, ich formal 
nym zjednoczeniem, w. jednolitą 
całość, z wyższymi i niższymi orga 
nami kierowniczymi, z podporząd 
kowaniem się mniejszości człon. 
ków — ich większości, z prąkty- 
cznymi- uchwałami, obowiązujący- 
mi wszystkich członków partii. 
Bez spełnienia tych warnnków, par 
tia nie może być jednolitą, zorga- 
nizowaną całością, zdolną do urze 
czywistnienia planowego i zorgani 
zęwanego kierownietwa walką kla | 
sy robotniczej”.*) i 
Zasadą kierowniczą struktury or- 

ganizacyjnej partii bolszewickiej 
jest centralizm demokratyczny, który 


łączy demokrację węwnatrzpartyjną |sach, kiedy 


Brygudy traktorowe POM «u 


sę 
wskazali, „m jaki. 


Czy towafzysze przygotowani 

do tej walki, czy | 
sposób kędał ją prowadzić w codzien 
nym żyćlu? Na ogół tak, We wszyst 
kieh powiatach odpowiedź wypadła 
jednobrzmiąco: czołową, kierującą 
siłą jest nasza partia i żadna orga- 
mizacja masowa jej nie zastąpi. 
Dlatego należy zlikwidować białe | 
plamy i rozbudować organizącję par | 
tyjną w tych gromadach, gdzie jejip 
tej pory nie ma. „| 
Postanowiliśmy objąć pracą 
aktywu partyjnego wszystkie gromi | 
Zenon Łągw a, 


do 


dy — powiedział tow. 
sekretarz KG w Grabicy, pow, piotr 
kowski. — Utworzymy w mich gru- 
py kandydackie, pozyskując w pierw 
szym rzędzie tyeh chłopów, którzy 
wykazali sie ofiarną pracą na odein 
ku skupu zboża. 


— W gromadzie Zubki Duże nie 
wykonano planu skupu zboża, ani 


planu kontraktacji jedynie dlatego, 
że nie ma tam organizacji partyjnej 
stwierdził tow. Mikimko, sekre- 
tarz KG w Głuszycy, pow. Rawa Ma 
zowiecka. W gromadzie tej uprawia 
wrogą i szkodłiwą propagandę ku- 
łak Jabłoński wraz z synami, I dla- 
tego musimy zlikwidować białe pla- 
my na terenie gminy. W czasie akcji 
skupu zboża przekonałem się, że 
pracujące chłopstwo ciąży coraz bar 
dziej ku naszej partii. Założyliśmy 
bowiem w dwóch gromadach grupy 
kandydackie, w innych rozbudowaliś- 
my już istniejące. 

— Podniesiemy 
1deglogicznego 


poziom szkolenia 
powiedział tow. 
Roch Budner, z pow. łowickiego. 
Otworzymy szeroko lokaje świetlic 
PGR dla miejscowych chłopów, oży- 
wimy pracę  kulturalnoroświatową, 
rozbudujemy Żłobki, by wyzwolić ku 
biety wiejskie z zacofanig i wciąg- 
nąć je w wir życia społecznego. 
— Musimy otoczyć większą opieka 
bezpartyjnych przodowników pracy 
powiedziała tow. Laszczyk z 
TZWS w Tomaszowie. Codzienna 


Wy robotników © 
cującej wzmocni autorytet naszej 
partii, ugruntuje front narodowy w 
szeregach uczciwie pracującej ludnoś 
cj naszego miasta. 


nn Z A AŚ aas 


Jednak jedno niezmiernie istotne 
zagadnienie nie znalazło należytego 
odbicia podczas plenarnych obrad ko 
mitetów powiatowych co do, sprawy 
frontu narodowego. Poza nieliczny- 
mi wyjątkami (Pabianice, Łęczyca, 
Rawa Mazowiecka), towarzysze po- 
minęli problem pracy z organizacja- 
mi masowymi. A przecież w pow. ło 
wiekim na ponad 2 tysiące członków 
organizacja partyjna B zaled 


|wie 250 kobiet. Nic też dziwnego, że 
| +08 16 obecnych na plenum było 
ty : zo 8 kobiet.* 
| Fakt ten tlumaczy poważnym 
| stopniu trudności, wyłaniające ię 
| przy zaniżowaniu spółdzielczości 
produscyjnej w pow. łowickim (4 
spółdzielnie), podczas gdy w Rawie 
| Mazowieckiej, dzięki uaktywnieniu 
kobiet założono już 21 spółdzielni. 
| Pode: zas dyskus” mówiono wpraw 


łzabelowie jou 
jazdem na poła spółdzielni. produkcyjnych 


dbałość o produkcyjnesi bytowe sprałków (w tysiącach), 
oraz inteligencji prafeólne tkaczki wyrabiają w każdym dniu. 


z surową dyscypliną partyjną, pole- 
gającą na podporządkowaniu mmiej- 
Szości woli większości, niższych Oor- 
ganizacji — wyższym. Demokracja 
wewnątrzpartyjna oznacza obieral - 


nii partyjnej 


szewickaą działała w głębokiej kon- 
spiracji, najważniejsze 
omawiano zespołowo 
i decydowano © nich 
i konferencjach partyjnych, na po- 


głębia, jako, niezadowalający. 

piero po rozmowie z wioski 
górnikami, z szeregowymi działacza 
mi gospodarczymi oraz działacząmi 
związkowymi Zagłębia Donieckłe. 


kwestie li- 


na zjazdach 


ność wszystkiech instancji kierowni- | siedzeniach komitetów partyj- | mu znaleziono słuszną drogę. 

czych partii od dołu «do góry i ich |nych. Lenin i Stalin uczą, że sprawo» 
obowiązek periodycznego zdawania „Decyzje jednoosobowe — mó | wać kolektywne kierownictwo, to 
sprawy ze swej działalności wobec wi towarzysz Stalin — to zawsze, | Znaczy zasięgać rad aktywu mpartyj 
swych organizacji partyjnych. Isto- lub prawie zawsze decyzje jedno. | nego, mas partyjnych, specjalistów 


ta demokracji wewnątrzpartyjnej po 
lega na kolektywnym omawianiu 
kwestii polityki partii, jej działalno 
ści praktycznej — i na kolektywnej 
dzałalności: nie tylko członkowie 


mniejszym 
Uchwały 


opracowywania i 
chwał nie tylko 
wej 


sieradzkiego na chwilę przed wy” 


zleconą mu 
nia błędy, 
wać się do 
szybko je 


ich 


zadań, 
szych 


dążyć do 
wyników. 


stronne. W każdym kolegium, 
każdym zespole są ludzie, z któ. 
rych zdamiem należy się liczyć. W 
każdym kolegiam, w każdym ze- 
spole są ludzie, którzy mogą wy- 


Gdyby tak mie było, gdyby decyzje 
podejmowane były 
mielibyśmy poważne biędy w pracy. 


stopnia 
zebrań, 


przyjmowania u- 
nie 
odpowiedzialności 
lecz zakłada taką odpowiedzialność 
Każdy członek partii odpowiada 
sprawę. 
winien nie tylko przyzna 
popełnienia, 
naprawiać, 
się twórczo do stojących 
osiągniecia 


Pracując zespołowo, 


i bezpartyjnych ludzi pracy. W ak- 
tualnych sprawach życia partyjne- 
go komitety partyjne zwołują regu- 
larnie miejskie — a w większych 
miastach — rejonowe, aktywy par- 


w 


partii wybrani do instancji partyj. razić również i niesłuszne opinie. | tyjne, przeprowadzają z pracownika 
nych, lecz również: masy członkow- Na podstawie doświadczeń trzech | mi partyjnymi, związkowymi, kom 
skie rozwiązują zagadnienia i reali rewelucji wiemy, że na ogólną | somolskimi i gospodarczymi narady 
zują je i f AŻ ! ilość mniej więcej stu decyzji jed | w kwestiach kierownictwa partyjne- 
W całej swej działalności partia noosobowych, niesprawdzonych, | 50 w przemyśle, transporcie, rolnie 
SpA szewicka opiera się na kolektyw nieskorygowanych kolektywnie, | twie, w dziedzinie nauki. sztuki i 

ych uchwałach, w których znajdują przypada 90 decyzji jednostron . | kultury.» f 
odbicie wielostronne : doświadczenia nych* Towarzysz Stalin 'uczy, że podjąć 
j ludzi, pracujących w najrozmait-| Towarzysz Stalin podkreśla, że | kolekywną uchwałę, to znaczy słu” 
szych dziedzinach życia polityczne- | w takim organie, jak Komitet Cen. | sznie ocenić stan pracy, wytyczyć 
80. gospodarczego i kulturalnego. tralny partii bolszewiekiej, w które | kenkretne zadania nie tylko ze stano 
Nawet w najtrudniejszych okre- | co skład wchodzą najlepsi znawcy | wiska kierowników, lecz również z 
za caratu partia bol- przemysłu. spółdzielczości,  rolnic- | uwzględnieniem opinii mas partyj - 
twa, zaopatrzenia, polityki narodo- | nych, które są bezpośrednimi wyko 

wej, wojskowi i najlepsi propagan. | nawcami tych uchwał. 

dyści i agitatorzy, „skoncentrowana Charakterystyczną cechą pracy 
jest mądrość naszej partii. Każdy | partii burżuazyjnych jest obfitość 
może sprostować czyjeś indywidual | krzykliwych, demagogicznych u- 
ne zdaróe iub wniosek. Każdy mo. |cChwał. haseł i deklaracji, obliczo- 
że wnieść swój zasób doświadczeń. | nych na wprowadzenie w bład nie- 


dostatecznie jeszcze uświadomio _ 
nych w polityce robotników i <hło- 
pów, na przeciągnięcie ich na swoją 


indywidualnie, 


Zważywszy jednak, że każdy ma| stronę. 

możmość sprostowania błędów po- Partie burżuazyjne nie  trosz- 
szezególnych osób i ponieważ u-|czą się bynajmniej. o realizację 
względnimy takie sprostowania, de- | swych własnych ucHwał, i 
cyzje masze są w większym lub Partia bolszewicka natomiast nie- 


zachwianie wciela w 
sła i decyzje. 


słuszne. 
konferencji i 


życie swe ha. 


zjazdów partyjnych wyrażają wolę Fakt, że naród uważa uchwały par 
członków partii, wole partii, Człon. | (ii za swe własne uchwały, stano- 
kowie partii wypełniają ściśle te| Wi rękojmię ich pomyślnej realiza. 
uchwały, bowiem kolegialny system | Cji. Doświadczenie kierowników 


wzbogacone o doświadczenia mas, 


wyłącza suro- | leży u podstaw bolszewickiego kie- 


osobistej | rownictwa, Dlatego też partia bol. 
szewicka szeroko wciąga partyjne 


i bezpartyjne masy pracujące nie 
tylko do udziału w opracowywaniu 
uchwał i zarządzeń, lecz również 
do udziału w ich realizacji i kontrałi 
ich wykonania, 

Zerwanie z kolegialnościa 
partyjnej 
tywę mas 
rozwojowi 


za 
I kiedy popeł- 


lecz. 
ustosunkować 
przed nim 
najlep 


pracy 
paraliżuje twórczą inicja 
partyjnych, przeszkadza 


instancje par krytyki i samokrytyki; 


tyjne przyjmują na swoich posie. | działacze partyjni tracą w. takich 

z dzeniach uchwały we wszystkich | wypadkach cechy kierowników poli 

dzie o ZMP, ZSCh, ale czyniono to | sprawach życia partyjnego. Ale| tycznych i przeistaczają się w admi- 
w sposób zbyt powierzchowny, for-|-przed podjęciem uchwały w danej | nistratorów, 

maloy, bez analizowania własnych sprawie, komitety partyjne z regu- Zadaniem organizacji partyjnych 

doświadc zeń i zamierzeń w tym kie-|ły zasięgają rady mas partyjnych, | jest Ścisłe przestrzeganie kolegial. 

runku. f &vysluchujaąa opinii bezpartyjnych i|ności pracy partyjnej. Stanowi to 

Kiedy aktyw partyjny wojewódz: | dopiero wtedy stawiają sprawę na | bowiem rękojmię stałego wzrostu 

twa przenosić będzie uchwały VI| porządek dzienny komitetu partyj- | aktywności twórczej i uświadomie = 


Plenum do fabryk, gmin i gromad nie 
można zapominać o jednej z najistot 


nego, 


Tak np. w roku 1937, kiedy w Ko- 


nia wszystkich członków partii — 
ofiarnych budowniczych nowego, ko 


niejszych cech twórczej siły naszej | mitecie Centralnym Partii toczyła | munistycznego społeczeństwa. 

artii o więzi, ścisłej więzi Z| się dyskusja nad stanem spraw w 

tranowiejami partii do mas, niezbęd | Zagłębiu Donieckim, KC trzykrot — T. KOTIELNIKOW 

nej dla 'alizacji frontu narodo-|nie zwracał Komisariatowi Ludowe | — 

wego. mu Ciężkiego Przemysłu jego pro- *) J. Stalin. „Zagadnienia leniniz 
JAN ADAMOWSKI| jekt rozstrzygnięcia zagadnień Za- |mu*. „Ksiażka”. 1949 r. Str. 70. 


Każdy tkocz może i powinien wykonać swą bazę 


X. Kontrola przebiegu produkcji 
ułatwia wypełnianie planów 


Zespół mój, składający się'z 10 osób, w-grudniu 
ubiegłego roku wykonywał plan dzienny w około 110 
proc. Nie był to jednak wynik najlepszy. bowiem 
w tkalni naszej inne zespoły uzyskiwały znacznie wyż 
sze procenty wykonania planów produkcyjnych. To 
też postanowiłem wzmóc swe wysiłki i otoczyć tkaczy 
jeszcze staranniejszą aniżeli dotychczas opieką, 

Zacząłem do pracy przychodzić wcześniej, 
glądałem uważnie, ile osnów trzeba będzie założyć 
czy też uzupełnić. Zanim zespół przystąpi do pracy, 
sprawdzam stan wszystkich krosień, a jeżeli zauważę 
jakieś braki, zaraz je usuwam, Kiedy już tkacze roz- 
poczną pracę, chodzę od krosna do krosna i zapytuję, 
czy nie spostrzegli jakich niedociągnięć, 

Wiele czasu i uwagi poświęcam fakże na doucza- 


Prze- 


nie słabszych tkaczek i kiedy zaobserwuję, że któraś 
z nich nie wykonuje swej bazy produkcyjnej, do- 
uczam ja i pomagam jej. Tak było np. z tkaczką Ja- 


nik, która nie osiągała bazy dlatego, że wykonywanie 
przez nią niektórych czynności trwało zbyt długo (np. 
wymiana czółenka). Przez kilka dni pokazywałem jej, 


jak powinna to robić i obecnie tkaczka Janik osią- 
ga ponad 100 proc, wykonania bazy, 
Przy każdym krośnie zawieszona jest karta, na 


której wpisuje się codziennie ilość wyrobionych wąt- 
mogę więc porównać, ile poszcze- 


Jeśli baza w dniu poprzednim nie zostałą wyka” 
mama, to ustalam przyczyny, przeprowadzam kontrolę 
krosna i staram się ewentualną przeszkodę usunąć, 
Np. tkaczka Leokadia Olczyk, zamiast 55 tys. wątków 
przewidzianych normą, wyrabiała na jednym z kro- 
sien tylko od 26 do 46 tys. Okazało się; że osnowa by» 
ła za bardzo skrochmalona. Założyłem więc ruchomy 
krzyżulec rozdzielający nitki przed lamelkami i tkacze 
ka ta wyrabia już obecnie swoją bazę, 

Albo inny przykład. Tkacz Oleszczuk dostał złą 
osnowę. Była słaba i za mało ukrochmalona i dlate» 
go wykonywał plan tylko w 90 proc. Postanowilem te» 
mu zaradzić nie zdejmując osnowy, bo przecież każe 
dą trzeba wyrobić do końca. Smarowałem więc osno» 
wę w miejscach szczególnie mało nakrochmalonych 
lekkim roztworem krochmalu i obecnie tkacz Ole- 
szczuk wykonuje plan w 108 proc. 

Dzięki wzmożonej opiece zespół nasz osiąga €0= 
raz lepsze wyniki produkcyjne 'i wykonanie planu 
wzrosło do 116 proc, 

Nie jest to jednak nasze ostatnie słowo. Współe 
zawodnictwo międzyzespołowe pobudza nas do sta- 
łego podnoszenia wykonania baz produkcyjnych, por 
nieważ mamy ambicję znaleźć sie wśród czołowych 
zespołów naszej tkalni, 

STEFAN PROC 
majster z ZPB im. I. Dyw. Kościuszkowskiej, 


XI. Zapobieganie postojom 
umożliwia osiągnięcie dobrych wyników 


Jako majster przede wszystkim zwracam uwagę 
na należytą konserwację krosien i codziennie przy- 
chodze wcześniej do pracy, aby je odpowiednio do- 


szykować. 

Ponieważ pracujemy na krosnach 
nych, specjalną uwagę zwracam z kolei 
we nabijanie szpulek przez automat. 

Jeśli tkaczka zauważy, aatomat 
dobije, wręcz przeciwnie = przebije 
czółenko, powinna natychmiast < tym 
majstra. Wypadków takich nie można lekceważyć, 
gdyż w każdej chwiłi może nastąpić zryw. Dzięki za- 
wiadomieniu majstrą w można zapobiec zby- 
tecznemu posłejowi krosna. 

Przewidując podobne wypadki czesto 

naprawiam automaty. aby tylko nie dopuścić 

stojów. 

Drugim niemniej 
zwracanie bacznej uwagi 


automatycz- 
na prawidło- 


shoć raz nie 
szpulkę pr=ev 
zawiadomić 


te 


pore 


kontroluję 
do po- 


zagadnieniem 
aby uchwyty sprę 


xażnym 
na to. 


nowe w czółenku nie były zbyt mocno naprężone, ba 
wtedy może się złamać uchwyt albo wyskoczy szpule 
ka i pozrywą nici. 

Wiadomo powszechnie, że krosno automatyczne 
się od krosna zwykłego samoczynnym nabija- 
r wątku. Nie ma jednak nic gorszego dla tkaczki, 
jeżeli np. automat nabije wątek, a ten się urwie 

krosno staje. Dlatego też pilnie kontroluję i napra- 
wiam przewiekacz w ezółenku, aby już z góry zapo- 
biec tego rodzaju postojom, Stałą uwagę zwracać trze- 
ha również na właściwy stan czujnika widelcowego i 
regulatora towarowego, co zapobiega powstawaniu 
błędów wątkowych, 

Dzięki wzajemnemu zrozumieniu się, 
praca z zespołem układa się dobrze, pomagamy sobie 
wzajemnie i dlatego też bazy akordowe wykonywane 
są w przeszło 110 proc 


moja współ- 


STANISŁAW WAŁEĘSKI 
majster z ZPB im. Dubois, 


Załoga ZPB im. Dzierżyńskiego 
WYKONA SWÓJ CZYNIMAJOWY 


Załoga ZPB im. Feliksa Dzierżyń- 
skiego, w celu uczczenia święta kla 
sy robotniczej, 1 Maja, podjęła sze- 
reg wysokowartościowych zobowią- 
zań. Zobowiązania zostały podjęte 
na. podstawie gruntownej analizy 
naszych możliwości i ujawnieniu re 
zerw, istniejących w produkcji. 

Na długo przed uroczystym zebra 
niem całej załogi, majstrowie, tka- 
cze i prządki przy pomocy pracow 
ników biur oddziałowych, ustalili 
rodzaj i wartość zobowiązań. Wszy- 
scy, pragnący wziąć udział w ucz- 
czeniu Święta robotniczego, zdawali 
sobie jasno sprawę, że podejmowa- 
ne zobowiązania, to nie gołosłowne 
liczby, lecz liczby, które trzeba wcie 
lić w życie, zamienić na materiał i 
przędzę. 

Przebieg 
wał wielki 
naszej załodze. 
wał polityczny zryw 


masówki charakteryzo- 
entuzjazm, tkwiący w 
Zebranie to cecho- 
na cześć 1 Ma- 


ja. Pii pracownicy, odczy= 
tując podejmowane przez siebie zo- 
bowiązania, nawiązywali: do szczyt- 
nych tradycji proletariatu polskiego, 
do. bohatera ‘rewolucji Feliksa 
Dzierżyńskiego, którego imię noszą 
nasze zakłady. 

Zobowiązania wykazały, że cała 
załoga dokumentuje swą wolę: wal. 
ki o utrzymanie pokoju. Ogólna 
wartość dotychczas podjętych zobo. 
wiązań na kwiecień wynosi 833.200 
zł. Natomiast wartość zobowiązań, 
podjętych na drugi kwartał br. wy- 
nosi 1.987.000 zł. Ogólnie: dotychczas 
podjęto 82 zobowiązania zespołowe 
i indywidualne, zarówno w dziedzi- 
nie produkcyjnej, jak i socjalnej. 

Przędzalnia średnioprzędna zobo 
wiązała się w kwietniu wyproduko- 
wać 3.600 kg. przędzy ponad plan, 
a w ciągu drugiego kwartału 7.500 
kg. 

Pracownicy tkalni w kwietniu wy 


Twórczy wysiłek racjonalizatora 


W grudniu ubiegłego roku otrzy- 
małem do reperacji wodowskaz zZ 
kotła parowego, będący w bardzo 
złym stanie. W parę dni po remon- 
cie i zainstalowaniu, przyniesiono 
mi go z powrotem. Wodowskaz pękł 
w innym miejscu. Zacząłem go do- 
kładnie badać. Okazało się, że mi- 
mo najusilniejszych zabiegów nie bę- 
dzie on przydatny do dalszej pracy. 
Pomyślałem sobie, 
groźma i zapytałem kierownika, czy 
bez wodowskazu kocioł nie może pra 
cować. 

— Kocioł bez wodowskazu — to 
jak człowiek bez oczu — odpowie- 
dział mi kierownik. Zwłaszcza 
nasz pyłowy kocioł, który zaopatru- 
je w moc 5 ruchomych kotłów na 
rusztach. 

Zastanawiałem się więc głęboko 
nad tym, w jaki sposób opracować 
rysunki, przekazać je modelarzowi, 
a potem odesłać do huty celem doko 
nania odpowiednich odlewów. Jednak 
tego rodzaju procedura trwałaby 
zbyt długo. W głowie zaświtała mi 
myśl odtworzenia takiego samego wo 
dowskazu z kawałków należycie do- 
stosowanej stali. Nie wahałem się 
długo. Wykonałem prowizoryczny 
rysunek i przeprowadziłem pomiary. 
Tymczasem kazałem założyć stary 
wodowskaz na dwie doby. W magazy 
nie odnalazłem nierdzewną stal. 


"Ami Pozzo 
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Załoga ZPB 
Stalina 
czynem produkcyjnym 
wita zbliżający się 
dzień 1 Maja 
Załoga Zakładów ım. Stalina 


Robotnicy wszystkich oddziałów dadzą 
1.889.691.000 złotych. Oprócz 


ir. amma A A A MA A WA W 
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tę 
of X "bę: HA 
dź 


zobowiązań 


Zaopatrzony w odpowiedni sprzęt 
zabrałem się do dzieła. Ale przypa- 
dało właśnie święto. Kierownik kot- 
łowni zwrócił się do mnie z prośbą: 
„Nie można czekać ani jednego dnia, 
„gdyż para wali przez metal wodo- 
wskazu”. Postanowiłem więc nie od 
chodzić od maszyny, dopóki nie wy- 
pełnię zadania. Pracowałem bez 
przerwy przez dzień oraz całą noc 


że sytuacja jest| oraz następny dzień. 


Gdy już zawory były na ukończe- 
niu, udałem się z nimi do kierowni- 
ka. 

— Może pan już iść do domu — 
powiedział mi zadowolony. 

— Nie pójdę — odrzekłem — nim 
nie przekonam się o wynikach pró- 
by. 

Wieczorem 6 stycznia rozpoczęła 
się pierwsza próba. Wodowskaz wy- 
trzymał 16 atmosfer, próbowaliśmy 
50 — wytrzymał, dociągnęliśmy do 
60 atmosfer. Rano dowiedziałem się, 


ze po całonocnej pracy wodowskaz 
pracował nienagannie, Pomysł mój 
podałem do Komisji Usprawnień. 
Przyznano mi nagrodę 800 zł. Ale 


nie to jest ważne. Ważny jest fakt, 
że potrafiłem wykonać zadanie, któ- 
re uchroniło nasz zakład od posto- 
jów. 


STEFAN SFPANKIEWICZ 
ZPB 


im. Marchlewskiego 


podjęła poważne zobowiązania na cześć 1 Maja. 


produkcję 
zbiorowych 


plan wartości 
podjęte liczne 


ponad 
zostały 


zobowiązania indyw idualne, 3 


(1) Przodownik pracy, przędzarz Władysław Szklarek; 
143 proc. 
z całym zespołem zobowiązał się pod“ 


bazy produkcyjnej z 
(2) Majster selfaktorów, Tomczak, wraz 


podwyższy wykonanie 


na 145 proc. 


nieść wykonanie planów produkcyjnych z 108 proc. na 109 proc. 


(3) Młoda tkaczka, przodownica pracy Janina Kubicka, postanowiła 


podnieść 


swa produkcję o 2 proc, i wykonywać bazę w 125 proc, 


(4) Tkaczka Leokadia 


Wolińska, podwyższy procent wykonania bazy produk” 


cyjnej z 112 proc, na 115 proc. 


(5)' Majster tkacki, Karol Wężyk, wraz z 


całym zespołem zobowiązał się pod 


nieść wykonanie planów produkcyjnych do 105 proc. 
(6) Znana przędownica pracy, tlkaczka Janina Jurek, posumowiła w ciągu jed- 


nego miesiaca daszkalać codziennie przez | godzinę tkaczy. 


swych 


+ 


e "x "= x 


nie wykonujących 


baz. 


deracji 
zorganizowana została przez zarząd 
fabryczny ZMP 
„Szkoła Stachanowska”, 
celu zawodowe i ideologiczne doszka 
lanie młodzieży. 


dowej, 
skrzyń po przędzy. 


dieis 56. 760 metrów tkanin po- 
nad ' plan. W. przeciągu drugiego 
kwartału wyprodukują 91.000 mtr. 
ponad plan. 


Brygadziści, palacze i pomocnicy, 
odpowiadając na wezwanie, rzuco- 
ne przez pracowników ZPB im. Ar. 
mii Ludowej, postanowili zmniejszyć 
zużycie węgla sortowanego o 24 
procent oraz obniżyć ogólne zużycie 
węgla przemysłowego o 4,89 proc. 
co przyniesie w sumie 66.960 zł. o- 
szczędności. 


Koło ZMP w wydziale gospodar- 


czym zobowiązało się do dnia 1 Ma- 


s 


Prządka z ZPB im. Dzierżyńskiego, tow. 
Helena Okrój, zobowiązała się w imieniu 
swego zespołu na cześć 1 Maja podnieść 
o 2 proc. wykonanie baz produkcyjnych. 
Na zdjęciu: tow. Okrój w chwili podej- 
mowania zobowiązania na ogólnym ze” 
è braniu załogi. 


ja wyszkolić 18 analfabetów z tere- 
nu naszego zakładu. 

Błędy popełniane w przeszłości, 
nauczyły. nas, że pracowników, któ. 
rzy podjęli zobowiązania, należy oto 
czyć troskliwą opieką. Zdarzało się 
bowiem w poprzednich latach, że 
znaczna ilość pracowników nie mo 
gła wykonać podjętych przez siebie 
zobowiązań nie z własnej winy. By- 


Szkoła. Stachanowska 


w ZPB im. Harnama 


Na cześć Tygodnia Światowej Fe- 
Młodzieży Demokratycznej 


zakładów 
mająca na 


naszych 


Na uroczyste otwarcie tej placow- 


ki przybyli przedstawiciele Zarządu 
Łódzkiego ZMP, 
du 


partii, władz zakła 
rzesze młodzieży. 
wygłoszonych przemówieniach 


oraz liczne 
W 


podkreślano, że program szkoły ściś- 
le związany jest z zawodowym i ide 


ologicznym kształceniem uczniów i 


oparty został na wzorach podobnych 


ło to winą naszą i personelu tech- 
nicznego. 

Naszą — bo nie 
się dostatecznie realizacją podję - 
tych zobowiązań. Personelu techni- 
cznego — bo nie dbał o to, aby pra 
cownikom tym dostarczyć potrzeb - 
nych ilości materiałów z oddziałów 
przygotowawczych, jak osnowy, czy 
niedoprzęd, w. wyniku czego robot- 
nicy mieli postoje i rzecz jasna, nie 
mogli wykonać zobowiazania. 

Dziś sprawa ta będzie wygladała 
inaczej, Cały personel techniczny 
zobowiązał się czuwać nad termino. 
wym dostarczaniem materiałów po 
mocniczych, szczególnie tym wszyst. 
kim, którzy podjeli Czyn 1 — Ma- 
jowy. 


interesowaliśmy 


Grupy związkowe z mężami zaufa 
nia na czele, będą bacznie śledzić 
przebieg wykonywania zobowiązań, 
wsróloracując ściśle z organizatora- 
mi erup partyjnych. 

Zakłady nasze znajdują się w przede 

dniu wyborów do rad zakładowych. 
Zadaniem nowowybranych radnych 
będzie zwoływanie narad z przodow 
nikami pracy, majstrami i persone 
lem technicznym Na naradach o0- 
mawiane będą systematycznie wyni 
ki zobowiązań produkcyjnych. w 
ten sposób można będzie szybko zli. 
kwidować wszelkiego rodzaju uster- 
ki i niedociagniecia w wykonywaniu 
zobowiazań. Ponadto zwoływać bę- 
dziemy odprawv z ramienia rady za 
kładowej. 

Nad wykonaniem Czynu 1 Maja 
czuwać będzie podstawowa organi- 
zacja partyjna naszych zakładów. Ca 
ły aparat partyjny — grupy, agita- 
torzy — został zmobilizowany, w ce- 
lu roztoczenia opieki nad robotnika 
mi, którzy podjęli zobowiązania 0- 
raz w celu zwalczania wystepują- 
cych trudności. 

Jesteśmy przekonani, że zorganizo 
wana opieka nad robotnikami, 
rzy podjęli zobowiązania 1 - Ma- 
jowe, pozwoli nam wykonać je nie 
tylko w terminie, ale znacznie prze 
kroczyć ich wartość do sumy 
2.500.000 zł. Cała nasza załoga prag- 
nie swą wydajna pracą wykazać, jak 
bardzo leży jej na sercu  chlubne 
wykonanie zadań drugiego roku Pla 
nu 6-letniego. 

L. KOWALSKI 


przewodniczący rady zakładowej 
ZPR im. Dzierżyńskiego 


placówek w Związku Radzieckim. 
Młodzież w gorących słowach 
pewniła, że nie zawiedzie nadziei, 
pokładanych w niej przez partię i do 
łoży wszelkich starań, aby uczniowie 
„Szkoły Stachanowskiej* stali się 
przykładem dla całej młodzieży łódz 
kiej. Młodzież: nasza rozumie, że 
przez systematyczne doszkalanie i 
podnoszenie swych kwalifikacji przy 
czyni się do szybszego zrealizowa- 
nia Planu  6-letniego i wzmocni u 


za- 


| dział młodzieży w walce o utrwale- 


nie pokoju. 


STANISŁAWA WAWRZOS 
ZPB im. Harnama 


Sie w 


drugiego roku Planu 6-letniego 


= EMOKGWZSYAW————— 


- - SPÓŁDZIELNIE PRODUKCYJNE 


W POW. SIERADZKIM 


Spółdzielnie produkcyjne i gromady Izabelów, Małków, 
sieradzkim rozpoczęły siewy wiosenne jako pierwsze 

Na polach ich pracują 
Pięć brygad traktorowych POM przystą- 


i Bąki w pow. 
na terenie woj. 
szyny POM z Izabelowa. 


łódzkiego. 


ROZPOCZĘŁY SIEWY 
Zapole 


traktory i ma- 


piło do współzawodnictwa w sprawnym i terminowym przeprowa- 


Dzięki ofiarnej 


GMINY POW, 
pracy aktywu gminnego, 


BRZEZIŃSKIEGO 
a zwłaszcza preze- 


sów gromadzkich kół ZSCh i kierowników grup plantatorów gmi- 


ny 'Mroga Dolna, Lipiny, 
'kontraktacji rosonziej, 
brzezińskim. 


Dobra i Długie wykonały całkowicie plan 
wysuwając się na pierwsze miejsce w pow. 


ZIARNO SIEWNE TRZEBA ZAPRAWIAĆ 


Jednym z czynników, wpływających na wzrost plonów z hek- 


tara. jest zaprawa ziarna 
"W związku z tym gminne 


siewnego 
spółdzielnie zobowiązane 


środkami chemicznymi. 


są do sprze- 


daży nasion już zaprawianych. Nie robią tego gminne spółdzielnie 


w Piątku w pow. 


łęczyckim i w Strzelcach 


w pow. kutnowskim, 


sprzedając chłopom jęczmień siewny niezaprawiony. 


„ O PEŁNE WYKORZYSTANIE 
MOŻLIWOŚCI PRODUKCYJNYCH SOM 


SOM-y w pow. rawsko - 
maszyny, 
wia się sprawa z zaw:.eraniem 


Rawskiej, Regnowie, Wałowicach, 


mazowieckim 
potrzebne do akcji siewnej. 
umów na pracę. SOM-y 


wyremontowały już 
Natomiast gorzej przedsta- 
w Białej 
zawarły 


Rzeczycy i Żelechlinie 


umowy, zgodnie z którymi możliwości produkcyjne SOM-ów mają 


być wykorzystane 
rownictw SOM-=ów 
wiaja dostatecznej aktywności. 


w zaledwie 20 — 40 proc. 
i komitetów członkowskich, które nie 


Jest to winą kie- 


przeja- 


s POWIAT KUTNOWSKI $ z 
PRZODUJE W AKCJI KONTRAKTACJI 


Za powiatem łódzkim, który plan- kontvaktacji już wykonał, na 


czołowe miejsce wysunął się powiat kutmowski, 


roślinna jest już na ukończeniu. 


Zawdzięczać to należy 


ofiarnej pracy 


gdzie kontraktacją 


członków  prezydiów 


gminnych rad narodowych a zwłaszcza Powiatowej Rady Narodo- 
wej, kfórzy przez cały czas akcją tą kierowali w terenie. , 


dzeniu akcji siewnej. 
A PRZODUJĄCE 


któ- | 


Tysiące ton węgla 
zaoszczędzą łódzcy palacze 


Fala ; zobowiązań, 
przez palaczy kotłowych w odpowie 
dzi na apel elektrowni „Szombierki“, 
zatacza coraz szersze kręgi. Podej- 


„|mując zobowiązania oszczędnościowe 


palacze łódzkich zakładów pracy da- 
jafwyraz swemu głębokiemu zrozu- 
mieniu dla znaczenia racjonalnej go- 
spodarki węglem w okresie, realiza- 
cji zadań Planu 6-letniego. 

Jak pisze korespondent „Głosu Ro 


botniczego* z ZPW im. Łukasiń- 
skiego, tow. Geraga, palacze tych 


zakładów w odpowiedzi na wezwanie 
swych kolegów z ZPW im. Wiosny 
Ludów postanawiają zaoszczędzić do 
końca 1951 roku 135 ton węgla. 
Palacze kotłowni ZPB im. Harna- 
ma — pisze Korespondent tow. Sta- 
nisława Wawrzos — zobowiązali się 
do końca br. zaoszczędzić 250 ton 
węgla. Wzywają oni jednocześnie do 
przystąpienia do współzawodnictwa 
palaczy Zakładów im. Kunickiego 
Załoga kotłowni przy ZPB im. Wła 
dy Bytomskiej, właczajac się do 
współzawodnictwa zobowiązała się 


Korespondenci robotniczy _wolczą q_o_plan 


przystąpić do współzawodnictwa 


podejmowanych i zmniejszyć zużycie węgla w stosun- 


ku do zaplanowanych na- 
ilości o 2,4 proce. 

Palacze kotłowni Fabryki Cukrów 
„Optima“ zaoszczędzą w bieżącym 
roku 21 ton węgla i wzywają do 
współzawodnictwa palaczy Łódzkich 
Zakładów Mięsnych. 

W rezolucji, wystosowanej 
palaczy ZPW %m. Struga, 
między innymi: „W odpowiedzi na 
apel elektrowni „Szombierki“ oraz 
na wezwanie załogi kotłowni ZPW 
im. Niedzielskiego, _ postanawiamy 
w 


rok 1951 


przez 
czytamy 


oszczędnym zużywaniu paliwa i 
miany doświadczeń w tej dziedzinie, 
Jednocześnie zobowiązujemy się 
przez racjonalne spalanie zaoszczę- 
dzić 200 ton węgla. 

Palacze Państwowego Browaru 
„Łódzki Zdrój“, dział maszynowni, 
zobowiązują się do końca bieżącego 
roku zmniejszyć zużycie węgla o 41 
ton, natomiast palacze „działu słodow 
ni przez czas trwania kampanii za- 
oszczędzą 22.5 tony węgla. 


Usunąć niedociągnięcia 


utrudniające wykonywanie planów produkcyjnych w Zakładach im. Stalina 


POŁOŻYĆ KRES 
MARNOTRAWSTWU 


Na terenie „G”, obok tkalni żakar- 
śniją setki — jeśli nie tysiące, 


częściowo uszkodzone, ale nie” zna- 


czy to. by nie mogły zostać zużytko- 


wane, Natomiast z Księżego Młyna 


Należy więc jak najszybciej pomy- 


śleć o wykorzystaniu tych wyrzuco- 
nych na zmarnowanie skrzyń. 


nosiło 102 proc. przy 81 proc. pierw- 
szej jakości. Pomimo tych osiągnięć 
pracownicy napotykają na dość po- 
ważne trudności przy wykonywaniu 
swych planów. Około 40 proc, załogi 


Skrzynie te są |nie wyrabia baz produkcyjnych. Co 


jest tego przyczyną? Na oddziale 
przygotowawczym, u wilkarzy oraz 
na klepakach kontrola nie jest na- 


alarmują, że przędza wali się tam na | leżycie przeprowadzaną, Na klepakach 
podłogę, bo nie ma jej w co pakować. 


powstają tzw. „szyszki”, wywołujące 
zrywy na selfakłorach, a w następ- 
| nej fazie produkcji powodujące zry- 
jwy osnowy w tkalni, Wskutek tego 


Niszczeją również na deszczu dzie- | tkacz nie jest w stanie uzyskać swej 


siątki tarcz do wałków osnowowych. : 


Tarcze te — jak twierdzą fachowcy | 


— nadają: się do użytku. Należy tylko | 
zdjąć je z drewnianych, 'uszkodzo- 
nych wałków i wówczas udałoby się 
je z powodzeniem wykdrzystać, W 
ten sposób  uległaby 
ilość tarcz, zamawianych w odlewni. 
Niewłaściwie też prowadzona jest 
gospodarka czółenkami. W tkalniach 
w ciągu roku ulega zepsuciu wielka 
ilość czółenek, . Najczęściej niszczy 
się część drewniana lub szpila sprę- 
żynowa, a- pozostałe elementy pozo- 
stają nienaruszone, Mimo Że takie 
części, jak czubki, porcelanki, sprę- 
żynki krótkie wymagają wielkiego na 
kładu pracy, i dobrego materiału, nisz 
czy się je w bezmyślny .sposób, a po- 
tem spala w piecach. 
Czyżby części te nie- powinny zo- 
stać zwrócone fabryce czółenek, aby 
je można było po raz wtóry wyko- 
rzystać do produkcji? 
Mieczysław Bieniek 

Teren „G” 


ZWIĘKSZYĆ KONTROLĘ 
PRODUKCJI 
Na terenie „G* w  „wigoniowej' 
plan ilościowy wykonano w styczniu 
w 100 proc., zaś jakościowy w 77 
proc., w lutym wypełnienie planu wy 


| 


k 
| 


= 


zmniejszeniu | 


| normy. 
Kierownictwo terenu „G” winno 
ustanowić ściślejszą kontrolę w celu 
usunięcia wm niedomagań, 
Ł. Łabendowicz 
Teren „G” 


NIEWYKORZYSTANA MOC 
MOTORU 


W wykończalni „Biała Apretura" 
motor, mogący ciągnąć przeszło 20 
maszyn, porusza zaledwie 12 maszyn 
na dwie zmiany, gdyż reszta maszyn 


jest nieczynna wskutek przestawienia | 


produkcji na asortyment kolorowy, 
Suszarka ramowa, na której wytwa- 
rzany jest towar biały, pracuje na 
trzy zmiany, a wyżej wzmiankowany 
motor na III zmianie porusza tylko 
tę jedną suszarkę, 3 

Mimo licznych interwencji ze stro- 
ny majstrów, domagających się na od 
prawach produkcyjnych wymiany mo 
toru, wydział energetyki: i ruchu nie 
nie zdziałał w tym kierunku. Tymcza 
sem marnuje się wielką ilość energii 
elektrycznej i znacznie zwiększaja 
koszty konserwowania maszyn. 

Do maszyn można przecież z po- 
wodzeniem zastosować mniejszy mo- 
tor, a dla suszarki ramowej założyć 
oddzielny, mały motorek. 


Kierownictwo naszych zakładów 
winno położyć większy nacisk na za 
gadnienie oszczędności, 

RO Bajszczak 
Biała Apretura 


ROZWIJAĆ RUCH 


WIELOWARSZTATOWY 
Na GS 
przędny, 


cienko- 
czasu 


terenie oddział 
od dłuższego 
pozostają nieczynne maszyny 
skręcarki oraz przewijarki. Praw- 
dopodobnie są one w remoncie. Jak 
długo będzie trwał ów remont — nie 
wiadomo. To przeciąganie naprawy 
świadczy, że majstrowie mało intere- 
sują się produkcją i nie zwracają 
uwagi na bolączki swych pracownic, 

Inne niedociągnięcie stanowi nie- 
dostateczne wykorzystanie maszyn, 
tzw. skręcarek, Przy jednej maszynie 
| zatrudnione są cztery osoby, każda z 
nich obsługuje pewną iłość bębnów, 
co w sumie obejmuje trzy” czwarte 
maszyny. Reszta bębnów jest nie- 
czynna, Nie wystarcza narzekać na 
brak ludzi do pracy, lecz należy co- 
raz więcej rozszerzać wiełowarszta- 
towość, która z pewnością rozwiąza- 
łaby ten probłem. Sprawą tą winny 
zająć się. orgamizacja partyjna, rada 
zakładowa oraz kierownictwo oddzia 
łu, 
; Bronisława Ćwiertek 

Teren „G”. 


WZMÓC WALKĘ Z ABSENCJĄ 


W Nowej Tkalni 20 osób otrzyma- 
ło proporczyki za wydajną pracę, 
Wśród nich wysuwają się na czoło: 


Helena Buial, Genowefa  Niepsuj, 
Konstanty Stankowski, Franciszka 
Szymańska i Janina Jurek, uzysku- 


jący od 127 do 141 proc, Jak widać, 
grupa tych przodujących tkaczy jest 
nieliczna, Natomiast wielu nie wyko- 
nuje swych baz. Toteż plan w lutym 


wypełniliśmy zaledwie w 90 proc. A 
przecież, gdyby liczba przodujących 
tkaczy wzrosła, gdyby ma wielu ma- 
szynach ukazały się proporczyki, us 
dałoby się osiągnąć znacznie więcej. 
Rada zakładowa powinna więcej 
uwagi poświęcić zagadnieniom ma- 
sowego szkolenia zawodowego, a gru 
py partyjne i związkowe winny uak- 
tywnić walkę z absencją. 
Jan Gajewski 
Nowa Tkalnia 


GAZETKA ŚCIENNA WAŻNYM ' 
ORĘŻEM W WALCE O PLAN ' 


W naszej wykończalni, ' podobnie, 
jak i w innych oddziałach Zakładów 
Stalinowskich, pracuje wiele młodzie 
ży. Mamy tu koło ZMP-owskie, któ- 
rym opiekuje się ZMP-owiec, Wag- 
ner. Obecnie młodzież postanowiła 
założyć gazetkę ścienną. Wprawdzie 
projekt ten jest nieco spóźniony, ale, 
jak mówi przysłowie: „lepiej później, 
niż nigdy". 

W związku z tym zamierzeniem, 
należy już pomyśleć o tym, jaki ma- 
teriał umieścić w gazetce ściennej, 
Wydaje się, że nasza gazetka nie po- 
winna być ogólnikowa, oderwana od 
życia fabrycznego, lecz zadaniem jej 
jest przedstawienie w całej pełni wal 
ki naszej młodzieży o plan produk- 
cyjny. Korespondencje muszą od- 
zwierciedlać życie naszego zakładu, 
wykazywać niedociąśnięcia na odcin 
ku produkcyjnym i pomagać w usu- 
waniu trudności, Istnieją wszelkie da- 
ne ku temu, aby nasza gazetka ścien 

na stała się istotnym orężem w wal- 
ce o plan, gdyż koło młodzieżowe 
jest dobrze zorganizowane, a mło- 
dzież chętna do pracy, przepojona 
entuzjazmem i pełna przedsiębiorczo* 
ści. 

H. Domańska 
" Magazyn — Pakarnia. 


KRONIKA PABIANIC Po 3 
Załoga ZPB uczci czynem produkcyjnym 


święto mas pracujących 


Grupami i pojedynczo 
się robotnicy z Pabianickich ZPB, 
by złożyć zobowiazania na cześć 
1 Maja. Przybyli wszyscy robot- 
nicy, przodownicy pracy, pracow 


Koebotnicy, przodownicy prucy, pracownicy techniczni i adrministracy jni Pabianic” 


stawili | 


wynagrodzenie lub poprawę wa- 
runków socjalnych spotykało się 
ze strzałami policji wzywanej 
przez fabrykantów dla własnej 
„obrony. Pabianickie bruki w 


"vag 


kich ZPB, tłumnie przybyli na salę teatralną, by zobowiązaniami produkcyjny” 
mi uczcić święto robotnicze. 


nicy techniczni i administracyjni. 

Robotnicy pabianiccy żywo pa 
miętają. rocznice robotniczego 
święta z okresu przedwojennego. 


dni 1-Majowe niejednokrotnie 
spływały krwią. 


+ S * 
Słowa składających zobowiąza- 


Każde ich wystąpienie.o lepsze ! nia brzmią jak uroczyste ślubowa 


Narada gospodarcza 
w Spółdzielni Pracy Artykułów Szkolnych 


W Spółdzielni Pracy Artyku-! 
łów Szkolnych i Biurowych w Pa 
bianicach odbyła się narada go- 
spodarcza, w której wzięli udział 
wszyscy pracownicy oraz przed= 
stawiciel ref. przemysłowego przy 

RN w Pabianicach. 

Referat na temat zadań, jakie 
stoją przed spółdzielczością pra- 
cy w realizacji planu gospodar- 
czego, wygłosił dyr. Macewicz, a 
następnie głos zabrał kierownik 
spółdzielni, który zdał sprawę z 
dotychczasowej działalności i osią 
gnięć spółdzielni. . 

Zabierający głos w dyskusji 
pracownicy, zwracając uwagę na 
dotychczasowe niedociągnięcia 
wykazali na nieuruchomione do- 
tychczas rezerwy, których wy* 
Korzystanie przyspieszy wykóna- 
nie planu. 


Wykorzystanie np. odpadków 
drzewnych— uważanych dotych- 
czas za nieużyteczne — do ta- 
kich wyrobów, jak obsadki i in- 
ne, obniży koszty produkcji. 

Pracownicy zwrócili również 
uwagę na niedociągnięcia z za- 
kresu higieny i bezpieczeństwa 
pracy, na braki w pomocy tech- 
nicznej oraz wysunęli szereg wnio 
sków, usprawniających produk- 
cję. 

Na zebraniu tym członkowie 
ZMP i pracownicy podjęli zobo- 
wiązania na cześć święta robot- 
niczego. W wyniku wykonania 
zobowiązań .spółdzielnia uzyska 
świetlicę, co wpłynie na rozwój 
życia kulturalnego załogi. Podję- 
to również wiele zobowiązań na- 
tury produkcyjnej. 

Stanisław Olczyk 


nie wzmożenia walki o pokój i 
Plan 6-letni. Mówi o tym tkacz- 
ka Ulmanowa. która stwierdza, 
że w przeciwieństwie do obozu 
wojny — w Polsce Ludowej, w 
szerokim narodowym froncie, bu 


pduje się nowe życie, nowe, lepsze 


jutro dla siebie, dla Ojczyzny. 
Oklaskami nagradzają zebrani 

zobowiązania tkaczki Ulmanowej, 

która wraz z 11 tkaczkami zobo 


wiązuję się doszkalać po 5 tka- | 


czek nie wykonujących baz, aby 
i one mogły wykonywać w pełni 
plany produkcyjne, a nawet je 
przekraczać. 

Młodziutka ZMP-ówka. Teresa 


| Góra wchodzi na trybunę wprost 


|od warsztatu. Na jej fartuchu i| 
: włosach zawisły białą pajęczyną 
nici bawełny. Wzruszonym, ale 


pewnym i silnym głosem mówi: 
„Zobowiązuję się podnieść wydaj 
ność pracy o 3 procent. Święto 
1 Maja jest bowiem naszym świę 
tem, świętem młodych robotni- 
ków“. Odchodzi następnie szybko 
do swojego warsztatu, przyrzeka 
jąc przystąpić natychmiast do rea 
lizacji swego zobowiązania. 

Józefa Wartalska zobowiązuje 
się do podniesienia produkcji ko 
pertowanej, 
o 1.250 szt. w miesiącu. 

Tkacze, przodownicy, technicy, 


|pracownicy administracyjni skła- 


dają swoje zobowiazania, których 
realizacja przyspieszy wykona- 
nie planu i przysporzy go- 
spodarce narodowej poważnych o- 
szczędności. W tkalni i przędzal- 
ni robotnicy podniosą wydajność 
o 1,7 procent, przędzalnia odpad- 
kowa podniesie wydajność o 1,06 
proc., wydział energetyki zmniej- 


szy zużycie węgla o 726 ton. 
Ogólna wartość zobowiązań 


wynosi 597.798 zł. 

Raz po raz rożlegają się hura- 
ganowe okrzyki na cześć Chorąże 
go Pokoju, Józefa Stalina, prze- 
wodniczacego Polskiej Zjednoczo 
nej Partii Robotniczej towarzysza 
Bieruta, międzynarodowe j+solidar 
ności klasy robotniczej i świato- 
wego frontu obozu pokoju, y 

W rezolucji uchwalonej przez 
zebranych czytamy: „My, robot- 
nicy ZPB w Pabianicach. zdaje- 
my sobie sprawę, że najlepszą od 
powiedzią na próby wzniecenia 
nowej pożogi wojennej jest zwię 


sterylizowanej waty 


kszenie produkcji i wzmocnienie 
naszej gospodarki narodowej. 
Święto nasze uczcimy nowymi o- 
siągnięciami produkcyjnymi, pa- 
miętając tradycję czerwonych Pa 
bianic, tradycję walk z ustrojem 
kapitalistycznym'". 

Na zakończenie z setek piersi 
robotników  Pabianickich ZPB 


rozlega się potężny śpiew „Mię 

dzynarodówki'. 
Robotnicy pabianiccy, 

pokój, 


którym 


| drogi jest droga jest 


Tkaczka Aniela Ulmanewa 


| Ojczyzna godnie  uczczą mię 
dzynarodowe robotnicze święto. 
Realizując swoje zobowiązania ze 
spolą się w szeregach frontu 
narodowego w zwycięskiej walce 
o pokój i socjalizm. 


Ze sportu 


| Turniej bokserski 
ZS „Wiókniarz“ 


W dniach 30 i 31 marca o godz. 
18, a 1 kwietnia o godzinie 10,30 
— w hali sportowej „Włókniarza ”, 
odbędą się indywidualne  mistrze- 
stwa bokserskie Zrzeszenia Sporto 
wego „Włóknidrz”.** W” zawodach 
tych biora udział najlepsi zawodni- 
cy „ąkręgu,'z klubów: ŁKS „Włók- 
niarz” (Liga), „Włókniarz (Pabia 


nice), „Włókniarz” (Tomaszów), 
„Widzew“ (Łódź), „Naprzód' (Ru 


da Pabianicka). Przedsprzedaż bile 
|ts — na dwie godziny przed za- 
wodami. 


Awans s 


połeczny 


jumaka Piotrowskiego 


. Dzień, w którym Henryk Pio- 
trowski po raz pierwszy spotkał 
się ze służbą kadrową komendy SP 
w Pabianicach, pozostanie na zaw 
sze w jego pamięci. W dniu tym, 
nastąpił w jego życiu przełom. 
Spotkanie to wskazało również 
kadrze SP, jak mimo wielu wysił 
ków, zbyt mało jeszcze dociera do 
„zabitych deskami* zapadłych wsi. 
Odarty chłopak, sierota, praco- 
wał u bogacza we wsi Dobroń. Wy 
czerpany ciężką pracą ponad siły, 
w łachmanach — jakże często był 
głodny. Oczy zmęczonego zwierząt 
ka — na myśl o możliwości zmia- 
ny swego życia i możliwości nauki 
— rozbłysły mu radosnym blas- 
kiem. i 
Po otrzymaniu skierowania, Hen 
ryk Piotrowski wyjechał do Szkoły 
Przysposobienia Przemysłu Węglo 
wego. Nowe otoczenie, życie w ko 
lektywie, zmieniły go do gruntu. 
— Poczułem się jak inny, nowy 
człowiek — opowiada. — Poczu- 
łem, że nie jestem sam, że choć 
| straciłem rodzinę, stoi za mną Lu- 
| dowa Polska — matka wszystkich 
| uczciwych Polaków. — 
| Nauka i praca, kontakt i opie- 


ka koła ZMP, pomagającego usu- 
wać trudności w nauce, związąły 


go coraz silniej ze szkołą. Jednak- 


że kiedy zaczął już pracować w ka 
palni, okazało się że trudne warun 
ki w jakich spędził dzieciństwo, od 
biły się ujemnie na jego zdrowiu. 
| 


Lekarz zdecydował, że Piotrowski 
w kopalni pracować nie może. — 
Potrzebujemy górników, ale zdro- 
wie człowieka jest najważniejsze 
— powiedział. — Pracować może 
cie, ale w innych warunkach. — 

Piotrowski skierowany został dø 
do Nowej Huty, gdzie został zatru 
dniony przy odpowiedniej dla nie- 
go pracy. 

Korzystając z urlopu, Pioti ows- 
ki przyjechał do wsi rodzinnej do 
Dobronia i odwiedził komendę SP 
w Pabianicach. Nie poznano go tu 
taj tak wyrósł i zmężniał. 

Piotrowski, mimo iż sam musiał 
zrezygnować z pracy w kopalni, 
nie zapomniał, jak dobrze było mu 
w Szkole Przysposobienia Przemy 
słu Węglowego. Stwierdził on, że 
piękny jest zawód górmika. Na 
cześć Tygodnia Światowej Fede- 
racji Młodzieży Demokratycznej 
zobowiązał się zwerbować 15 ju- 
naków do SPPW. Zobowiązanie 
swoje wykonał w 100 procentaca i 
w terminie. Dzięki niemu 15 mło- 
dych junaków wyjechało już do 
szkoły, gdzie zdobędą naukę i pięk 
ny zawód. (bj) 


Rosną zastępy młodych sportowców 


Sport w Polsce Ludowej odgry 
wa bardzo poważną rolę. Przy 
każdej szkoie istnieją koła spor 
towe, w których pod opieką wy- 
kwalifikowanych instruktorów 
młodzież może trenować każdą 
dyscyplinę sportowa. Na sali gim 
nastvcznej I Jedenas'olątki Ogól- 
nokształcącej im. J. Śniadeckiego 
w Pab.anicach liczna grupa mio- 
dzieży uprawia codziennie sport. 
Są to członkowie z tutejszego 
SKS, którzy każdą wolna chwilę 
po odrobieniu lekcji spędzają na 
szkolnej sali gimnastycznej. 


Przed kilkoma laty zniszczony 
oudynek szkolny został odbudo- 
vany i oddany do użytku. Dzięki 
vysiłkowi młodzieży szkolnej, ki 
ca.ochotniczo przystąpiła: do pra 
oy, zóstało przystosowane do po- 
trzeb sportu podwórze szkolne. 
Podwórze zmieniło się nie do po 
znania. 


Urządzono dwa boiska do siatki 
kosze. Szkolne Kob Sparrow 
osiada 10 sekcji: lekkoatletycz- 
àa, piłki nożnej, piłki ręcznej, sza 


ilmnastyczną, która wydaje obec 
nie gazetkę „Sport“, wykonaną 
przez. kol. Z. Wesołowskiego. 90 
procent uczniów uzyskało maksi- 
mum na odznake SPO i BSPO. 
SKS przy 11-latce im. Śniadec- 
kiego umie pogodzić sport maso” 
Wwy z wyczynowym. Jego członko 
wie wychodzą z założenia. że tyl 
ko dzięki umasowieniu sportu mo 
żęemy podnieść sport wyczynowy. 
Dzisiaj — mówi przewodniczący 
SKS köl. Kijański bilans naszego 
la jest wybitnie dodatni. 


| sma ping-pongową, kolarską i 


JA 


AS po- 
siada najlepsze zespoły siatkarzy 
oraz zespół lekkoatletyczny. Więk 
szość członków SKS t9 członko- 


Jen; że "3 
n="nisnit. zo | 


wie ZMP. SKS korzysta. bardzo 
często ze stadionu ZKS „Włók- 


ńiarz', co pozwala 
treningi. $ 
Dyrekcja szkoły pomaga wydat 
nie kołu sportowemu, a opiekun 
koła i profesor ob. K. Filipowicz, 
chętnie służy młodzieży swym do 
świadczeniem. J .Kałużka 


na regularne 
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We cześć I Maja 


KRONIKA TOMASZOWA ! 


4 


Nie bedzie analfabetów w MZPW 


nie zmącona ciszą; Kilkunastu ro 
botników przybyłych tu wprost 
od warsztatów, powoli i z namys 
łem wpisuje do zeszytów zdania 
dyktowane przez nauczycielkę, 
"Twarde i spracowane ręce robót- 
ników z uwagą prowadzą pióro 
po papierze. 

Kierowniczka kursu dla analfa 
betów przy Mazowieckich Zakła- 
dach Przemysłu Wełniąnego ob. 
Berger jest zadowolona z postę- 
pów w nauce swych uczniów, z 
których większość, to już starsi 
ludzie. 

'Naszym zobowiązaniem 1-Majo 
wym — mówi ob. Berger jest cał 
kowita likwidacja na ten dzień 
analfabetyzmu, Zobowiązanie to 
na pewno wypełnimy, tym bar- 
dziej, że żaden z uczestników kur 
su nie opuszcza wykładów. 

=- Od niedawna uczę się na 


W sali świetlicy panuje sta ro |a już — mówi ob, Piotr 


Chrońmy nasze dzieci 
przed chorobami zakaźnymi 


Wiele strapień sprawiają rodzi- 
com dziecięce choroby zakaźne: 
Częstokroć wśród rodziców utrzy- 
muje się mylne przekonanie, że 
nie można wychować dziecka, by 
nie chorowało przynajmniej na 
jedną z chorób zakaźmych. Po- 
gląd ten jest całkowicie fałszywy. 
Chorobom zakaźnym, a także cięż 
kim następstwom po nich można 
zapobiec. 

Aby móc skutecznie prowadzić 
walkę z chorobami zakaźnymi 
trzeba poznać przyczyny wywo- 
łujące ich powstanie, a także znać 
sposoby zabezpieczenia przed ni- 
mi dzieci, 

W dniach od 20 do 31 bm, po- 
dobnie jak i w całym kraju tak i 
w Tomaszowie Maz. odbywa się 
zakrojona na szeroką skalę akcja 
uświadamiania społeczeństwa © 
sposobach walki z chorobami za- 
kaźnymi. W związku z tym Wy- 
dział Zdrowia przy Prezydium 


Gajda 
a już potrafię czytać i pisać. Je- 
stem wdzięczny naszemu  Rządo- 
wi Ludóowemu, że dał mi możli- 
wość uczenia się, Dzięki temu sta 
ję się pełnowartościowym obywa | 
telem. Zdaję sobie sprawę, że w 
ustroju kapitalistyczńnym do koń- 
ca życia pozostałbym  analabetą 
i nikt by nie zatroszczył się o to, 
aby nauczyć mnie czytać i pisać. 
W Mazowieckich Zakładach 
Przemysłu Wełnianego naucza- 
niem objętych jest 39 analfabe- 
tów, których podzielono na dwie 
grupy: zaawansowanych i począt- 
kujących. Lekcje odbywają się 3 
razy w tygodniu i frekwencja 
prawie zawsze jest .100 procento- 
wa. Uczestnicy kursu robią szyb | 
kie postępy w nauce i wszyscy w 
drugiej połowie kwietnia przy- 

stąpią do egzaminów. 
(Ch) 


MRN w Tomaszowie Maz. organi 
zuje, we wszystkich zakładach 


Robotnicy Wilanowa odpowi 
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ma apel metalowców z Pruszkowa 


Tomaszowscy włókniarze entuzja 
stycznie podchwycili apel załogi Ża 
kładów Przemysłowych  Stowarzy- 
szenia Mechaników w Pruszkowie. 
We wszystkich fabrykach naszego 


miasta odbywają się masówki, na 
których ` robotnicy i pracownicy. 


umysłowi podejmują liczne zobowią 
zania produkcyjne dla uczczenia 
wielkiego święta klasy robotniczej 
— 1 Maja. | 


Niezwykle uroczysty przebieg mia 
ło zebranie robotników Wilanowa. 
W odświętnie udekorowanej świet 
licy  Tomaszowskich Zakładów 
Włókien Sztucznych zebrała się ca 
ła załoga pracująca na pierwszej 
zmianie. Orkiestra zakładowa gra 
„„Międzynatodówkę”, a melodię pod 
chwytują setki potężnych głosów ro 
botniczych. > 

Na mównicę wstępuje przewodni 
czący rady zakładowej tow. Parys- 
ki, apelując, aby zbliżające się świę 


'|to 1 Maja uczcić podejmowaniem 


konkretnych zobowiązań prodfkcyj- 
nych. których realizacja da całemu 


pracy, w szkołach i na zebraniach 
rodzicielskich pogadanki 


narodowi tysiące metrów nowych 


na te- |tkanin i będzie godną odpowiedzią 


mat zwalczania chorób zakaźnych, | tobotników ‚Wilanowa na prowoka 


które wygłaszane są przez lekarży 
| wykwalifikowane pielęgniarki. 


RADIO 


Program na piątek, 30 marca br. 

1160 „Głos mają kobiety*. 12,04 
Dziennik, 12,15 Przerwa, 13.80 Aud. 
szkolna. 14.50 Muzyka rozrywkowa. 
15,80 Aud, dla świetlic dziecięcych. 
15,50 Koncert solistów, 16.20 Na bo- 
iskach i bieżniach kraju. 16,25 Mu- 
zyka lekka. 16,45 Aktualności łódz- 
kie. 17,00 Wiadomości  popołudnio- 
we. 17,15 Koncert. 17,45 Felieton. 
18,00 Koncert życzeń. 18,30 „Modest 
Mussorgski“ — aud. sł.-muz. 19,00 
„Wszechnica Radiowa“ 19,20 Kon- 
cert. 20.00 Dziennik. 20.30 Koncert 
masowy, 21,15 Aud. oświatówa, 21,30 
Muzyka i aktualności, 22,00 - Aud. 
literacka. 22,15 Koncert z Budapesz 
tu. 23,00 Ostatnie wiadomości, 


cyjne wystąpienie anglo-amerykań- 
skich podżegaczy wojennych. 

— „Zobowiązania nasze będą 
wielkim wkładem w dzieło budowy 
socjalizmu, w walkę o trwały pokój 
i scementowanie frontu naredo- 
wego“ — powiedział na zakoń- 
czenie tow. Paryski. 

Gorąco oklaskiwani przez współ 
towarzyszy pracy, występują przed 
stawiciele poszczególnych oddzia- 
łów produkcyjnych, 
pracy, racjonalizatorzy, btygadziści 
zespołów, którzy składają zobowią- 
zania zespołowe i indywidualne. 
Wśród podejmowanych zobowiązań 
na czoło wysuwają się te, "tórych 
realizacja przyniesie zakładom wila 
nowskim znaczne abniżenie kosz- 
tów własnych, 


przodownicy” 


Pracownicy oddziału przędzalnt 
żobowiązali się w ciągu całego bie 
żącego roku w stosunku do roku 
ubiegłego zmniejszyć -o 10 tysięcy 
kilogramów ilość odpadków, co da 
260 tysięcy złotych osztzędności. 
Zespół pionierów  przędzalni na 
zmianie A postanowił w kwietniu 
br. zaoszczędzić 32 roboczo-godzi 
ny, a zespół przędzalni Jakubczyka, 
Chmielewskiego,  Stefańczyka i 
Mrówczyńskiego postanowił w 
dniach 27, 28, 29 i 30 kwietnia br. 
obsługiwać zamiast 2 — 3 strony 
zaoszczędzając w ten sposób 64 ro 
boczo-godziny. | 

Robotnicy desulfuracji pasm — 
zmniejszą o 2 procent zużycie kwa 
su solnego i dodatkowo odszlichtują 
4.000 kg odpadków, tym samym za- 
oszczędzając 1.000 roboczo-godzin. 


Załoga farbiarni doprowadzi do 
porządku rejon „wewnętrzny i ze- 
wrętrzny swego oddziału, przepraco 
wtiijąc tutaj. 140  roboczo-godzin. 
Robotnicy zatrudnieni przy dwu- 
siarczku węgla przygotują dla wy- 
twórni Nr 2 do dnia 1 maja br. no- 
wy kosz do zasypu retort, opraco- 
wany według własnego projektu, 
co pozwoli na skrócenie czasu za- 
sypu o jedną minutę. to w skali 
rocznej oszczędność w wysokości 
76 tysięcy złotych. 

Brygada ślusarzy zmontuje we 
własnym zakresie wagę wiszącą do 
węgla drzewnego dla wytwórni 
Nr 2, a brygada remontowa kotłow 
ni zobowiązuje się przeprowadzić 
remont kotła Nr l o jeden dzień 
wcześniej. ; ; s 

Brygada sieci parowej zobowiązu 
je się przyśpieszyć wykonanie no- 
wej sieci solankowej do dnia 30 
bm., to jest na 5 dni przed termi- 
nem. uh 
„ Elektrycy i kotlarze o 15 dni 
przyśpieszą budowę rozdzielni dla 
urządzeń chłodnicy, zaoszczędzając 
w ten sposób 2.653 zł., zaś bryga- 
da kablarzy przyśpieszy o 7 dni 


uporządkowanie instalacji kablowej 
na tzw. „kwaśnej sali". 
Monterzy zatrudnieni przy konser 
wacji silników wysokiego napięcia 
zobowiązali się zmniejszyć zużycie 
oleju łożyskowego o 15 proc. w sto 
sunku do roku 1950. 
Załoga oddziału skręcalni w 
kwietniu br. odda ponad plan 1.900 
kg jedwabiu, a na oddziale motalni 
— 500 kg jedwabiu. ` 
| Kobiety pracujące w sortowni zo 
bowiązały się dodatkowo wysorto- 
wać po jednej paczce jedwabiu. 

91 robotnic odwijalni postanowiło 
w ramach Czynu l-Majowego dać 
ponad plan 564 kg jedwabiu. 

Pracownicy oddziału wodnego 
przetransportują dodatkowo 30, se- 
gmenńtów koryta żelaznego i tym sa 
mym odciążą w pracy brygady 
transportowe. 

Pracownicy 
nego o 15 dni 
dachu 


oddziału budowla- 
przyspieszą remont 
nad krajalnią > odpadków 
textry i odnowią pomieszczenie. O 
dwa tygodnie przyśpieszone zostaną 
wszystkie roboty budowlane i inwe- 
stycyjne przy zainstalowaniu zbiorni 
ków solankowych. i 

Poza tym cały szereg zobowiązań 
podjęli pracownicy administracyjni 
TZWS, straż przemysłowa i straż 
pożarna. | 

Wśród długotrwałych oklasków 
robotnicy Wilanowa jednogłośnie 
uchwalili rezolucję, w której czyta- 
my między innymi: 

„Załoga Tomaszowskich Zakła- 
dów Włókien Sztucznych postana- 
wia dla uczczenia 1 Maja, wykonać 
w ramach długofalowych zobowią- 
zań produkcyjnych roczny plan pro 
dukcji jedwabiu do dnia 23 grudnia 
br. dając tym samym ponadplano- 
wą produkcję wartości 2.135.180 zł. 
Roczny plan produkcji włókien 
ciętych zobowiązuje się wykonać do 
dnia 21 grudnia br. Plan produkcyj- 
ny w artexie zostanie wykonany do 


dnia 20 grudnia br. z ponadplanową 
produkcją wartości 68:490 zł. .i w 
tomofanie do dnia 20 grudnia br. z 
ponadplanową produkcją wartości 
390.078 zł. 


W ramach krótkofalowych zobo- — 


wiązań zobowiązujemy się do dnia 
1 maja br. wyprodukować jedwabiu 
ponad plan na sumę zł. 277.036, włó 
kien ciętych na sumę 317.898 zł, rz 
tomofanie 54.285 zł. oraz artexie 
dać produkcję ponadplanową warto- 
ści 8:893 zł., prócz tego na poszcze- 
| gólnych oddziałach produkcyjnych 
zobowiązujemy się do dnia 1..maja 
wygospodarować oszczędności na su 
mę zł. 103.847. i 

* Jednocześnie wzywamy wszystkie 
przedsiębiorstwa nadzorowane tzez 
(Centralny Zarząd Włókien Sztucz- 
nych do podjęcia szłachetnej rywa- 
lizacjj w zakresie podejmowania 
zobowiązań 1-Majowych. h) 


- W sobotę 31 bm. o godz. 
18-ej w świetlicy Mazowiee- 
kich Zakładów Przemysłu 
Wełnianego odbędzie się sesja 
Rady Narodowej. 
obrad przewiduje 
sprawozdanie z dotychcz2s0- 
wej działalności Prezydium 
MRN w Tomaszowie Maz, 


Miejskiej 
Porządek 


Komisja Komunikacji 
przyjmuje skargi i zażałenia 

W dniu dzisiejszym 30 bm. w 
lckalu Prezydium MRN przy ul. 
Armii Ludowej w 
18 do 20 członkowie Komisji Ko- 
munikacji przy MRN przyjmują 
skargi i zażalenia mieszkańców 
Tomaszowa Maz, 


Jutro sesja MRN 


godzinach od 


PZF. 


m 


Co pisała prasa łódzka w dniu 30 marca 1931 r. 


BANDYTA RZĄDZI AMERYKĄ | 


„Głos Poranny“ drukuje obszer- 
ny reportaż z USA, którego 
opisuje rządy bandytów. w tym pań 
stwie. „Wzorowy raceketer* — Al 
Capone, który w swym prywatnym 
biurze w Nowym Jorku, przy South 
Michigan Avenue zatrudnia 
„Sztab“ pracowników biurdwych, 
składający się ze 125 osób — dyspo- 
nuje dziś głosami setek tysięcy oby 
wateli amerykańskich. „Al Capone 
„sprzedaje' głosy wyborców poli- 
tykom, pretendującym do najwyż- 
szych godności w USA. 

Al Capone dysponuje dziś na te- 
renie Stanów Zjednoczonych szaj- 


wyniósł na pierwszorzędne stanowi 
ska całą masę wpływowych osób, 


autor| NIE PRZYJMUJĄ ODZNACZEŃ 


ANACYJNYCH 


Gazety podają, że coraz więcej 
osób odsyła odznaczenia sanacyjne 
a między innymi tzw. Krzyż .Nie- 
podległości. Osoby te oświadczają, 
że nie chcą nosić odznaczenia, które 
| m. in. otrzymał słynny kat więź- 
niów brzeskich pułk. Kostek - Bier- 
nacki. 


„DOLAROWA KURTYNA" 
"NAD AMERYKĄ 


Rząd USA cofnął wszystkie wizy, 


kami tzw. „goryli“, którzy ca 500|wydane członkom amerykańskich 
dolarów zabijają każdego człowieka | organizacji robotniczych, którzy 
na żądanie „pewnych kół”, mieli w roku bieżącym zwiedzić 


Związek Radziecki. Zarządzenie to 
dotyczy również członków Kongre- 
su, którzy mieli wyjecitać do ZSRR 
na zaproszenie radzieckich związ- 
ków zawodowych, 


Al Capohe z samych domów 
schadzek ciągnie zyski — sięgające 
setek milionów dolarów rocznie, 
Nikt nie śmie go zaczepić, ani wska 
zać sądom, ponieważ „Al Capone“ 


Japonia — bazą wojenną Stanów Zjednoczonych 


Po rozpętamiu krwawej wojny 
przeciwko Koreańskiej Republice 


Ludowej rząd amerykański przy- 
stąpił otwarcie do remilitaryzacji 
Japonii, do przeistaczania jej w swe 
go wojennego wasala, Poniesione 
przez soldateskę amerykańską w 
Korei porażki przyspieszyły jeszcze 


ten proces i doprowadziły do fak- 


Łańcuch amerykańskich baz lot- 
'niczych ciągnie się wzdłuż wybrze- 
ży wszystkich wysp — z północy 
na południe. Obok czynnych od daw 
na baz Jokota, Tatsikawa, Mijadza- 
ki, Misawa i innych buduje się w 
Japonii coraz to nowe lotniska, han 
gary, arsenały bomb lotniczych i 
składy benzyny. . 


Oddziały japońskiej 


tycznego wciągnięcia Japonii w ko- 


reańską awanturę imperializmu ame j leitera 


rykańskiego. 
Wyspy japońskie są bazą amery- 


kańskich -bombowców i okrętów 
wojennych, są punktem  przeła- 


dunkowym wojsk amerykańskich 
oraz amerykańskiej broni i amuni- 
cji, które wysyła się do Korei. 


-j 


"Na półce z książkami 


Z TAMTYCH 


Książka Marii Jarochowskiej, au- 
, torki znanych z pism literackich re- 
portaży, zawiera „dwa. dłuższe opo- 
wiadania: jedno tytułowe — „Bura- 
"czane liście”, drugie, zajmujące dwie 
"trzecie tomu, „Niemiłosierni”. Opo- 

wiadania te dają obraz ewolucji 
twórczości Jarochowskiej — od na- 
turalistycznych i psychologicznych 
opłotków w stronę realizmu niezu- 
"pełnie jeszcze socjalistycznego, lecz 
zwróconego już wyraźnie ku zagad- 
nieniom społęcznym i sprawom wal. 
ki klasowej, 

„Niemiłosierni' są fragmentem 
rzeczywistości okupacyjnej w pierw 
szym jej okresie (r. 1940), fragmen- 
tem bardzo jednak zwężonym i u- 
łamkowyń. Okupacja, widziana 
przez okno szpitala w małym mia- 
steczku południowej Polski, stano- 
"wi tylko drobną część rozległego 
obrazu owych czasów ponurych, dro 


nak „Niemiłosierni — ta galeria 
„bohaterów negatywnych" — są, jak 
na. dzisiejsze... potrzeby. czytelnicze, 
utworem raczej chybionym, związa- 
nym z tym etapem twórczości au- 
torki, który został już przez nia 
szczęśliwie przezwyciężony. 
Zupełnie inny sens i wagę mają 
„Buraczene liście”. Posługując się 
formą pamiętnika, pisanego przez 
nauczycielkę obszarniczych dzieci, 
Jarochowska maluje tu pewien — 
niewątpliwie typowy i znamienny 
epizod z życia przedwojennej wsi 
małopolskiej (r. 1935), oparty na kon 
flikcie klasowym pomiędzy dworem 
a robotnikami rolnymi, zatrudnio- 
nymi przy tzw. przerywaniu bura- 
ków. Štrajk tych najemników, upór 
„jaśniepańskich” wyzyskiwaczy, o- 
krutna „pacyfikacja” policyjna . podł 
czas której padają zabici i ranni 
chłopi, wszystko to znajduje wyraz 


bna i zarazem pód wieloma wzglę- 
„dami wcale nie reprezentacyjną, au 
torka bówiem. ograniczyła pole 
"swych obserwacji do zjawisk na o- 
gół nie typowych. 

Sprawiedliwość każe przyznać, że 
są w „Niemiłosiernych” również par 


dość plastyczny w zapiskach owej 
nauczycielki, która ponadto dosad; 
nie i nie bez zasłużonego sarkazmu 
ukazuje środowisko obszarnicze, je- 
go nędzę umysłową i ubóstwo mo- 
ralne, przesłaniane pozorami „kul- 
tury" i tzw. czcią dla (złych) tra- 


„stie i epizody naprawdę charaktery- 
styczne dla czasów okupacyjnych, 
pr zedstawiające ich istotę w sposób. 
żywy i sugestywny. (np. sprawa 
dr-a Ludwikowskiego, porastanie w 
sadło „ferajny* Zenkowicza, nocna 


dycji. 

Sposób ujęcia i rozwinięcia tema- 
tu „Buraczanych liści” nie może nas 
jednak zadowolić całkowicie, nie 
odpowiada bowiem tym postulatom 
i wymaganiom, jakie stawiamy dzi- 


„wizyta” gestapo w szpitalu). Trze- siaj — w drugim roku Planu 6-let- 
ba też stwierdzić, że w ramach i niego — pisarzom, podejmującym 
granicach maniery „naturalistycznej problemy starć klasowych. Nauczy- 


cielka, zdając sobie sprawę z dzie- 

jącej się chłopom krzywdy, z upo- 

śledzenia najemników i „jaśniepań- 
v 


Jarochowska daje nieraz pokaz ko- 
ronkowej staranności į precyzji w 
| technice. pisarskiej. W ogólności jed 


- 
1 


DNP 


skiego” wyzysku, widzi jednak ten 
wyraźny i zdecydówany w swej isto 
cie konflikt klasowy, jak gdyby. po- 
przez mgiełkę „liberalnego huma- 
nitaryzmu. Samo zaś rozstrzygnięcie 
walki o liście buraczane (opłata w 
naturze za pracę) wypada nieco dwu 
znacznie: robotnicy rolni, wpraw- 
dzie w końcu zwyciężają, ale to- 
zwycięstwo. przychodzi przy udziale 
„.sanacyjnego Urzędu  Wojewódz- 
kiego (0), tóry narzuca obszarni- 
kom wyższe stawki płac dla pracy- 
jących przy burakach chłopów. 

W końcu opowiadania, autorka 
pamiętnika, niemłoda już, zahukana 
i sterana pracą nauczycielka, „do- 
chodzi — jak się wyraża — do ro- 
zumu”, a to osiągnięcie ma perso- 

nalnie zakres niewątpliwie szerszy. 
„Odtąd, jak” fylkó umiem, będę pra: 
cować, aby inni mogli sobie uświa- 
domić wcześniej niż ja, że jedyną 
droga uczciwego jest 
czynne dążenie do przebudowy świa 
ta, a najważniejszym jego motorem 
wiara w twórcze: siły tych tutaj na 
polu razem z tamtymi w fabrykach”. 

Na tę „jedyną drogę" wstępuje w 
swej twórczości Maria Jarochow- 


'ć€złówieka 


.ogromne ilości sprzętu 


policji — to trzon odbudowywanej agresywnej armii, 


amerykańskiego gau- 
Mac Arthura, 
gorączkowym 


rozkaz 
w Japonii, 
władze japońskie w 
tempie odbudowują dalszych sześć 
lotnisk wojskowych: w Naboja, Hi- 
roszimie, Pukucka, Sendao, -Aomori 
i Sapporo. Bombowce amerykań- 
skie startują nie tylko z wysp Ar- 
chipelagu Japońskiego, lecz rów- 


Na 


-nież z wyspy Okinawa, przeistoczo- 


nej całkowicie w amerykański obóz 
wojskowy oraz w bazę morską i 
lotniczą USA. 


W okresie okupacji utworzono w 
Japonii liczne amerykańskie obozy 
wojskowe, obejmujące lotniska, po- 
ligony artyleryjskie. arsenały i ma- 
gazyny wojskowe. Amerykańskie 
dowództwo przerzuciło do Japonii 


amunicji, nagromadziło tam olbrzy- 
mie zapasy benzyny lotniczej, bomb 
lotniczych, pocisków odrzutowych: 
amunicji i t. d. 

Ostatnio budownictwo wojskowe 
nabrało jeszcze większego rozma- 
chu, Na rozkaz Mac Arthura odbu- 
dowuje się w szybkim tempie daw- 
ne lotńisko japońskiego 


strategicznego w Jamamoto- _ (pre- 
fektura Kanagawa), buduje się. 9l- 
brzymie składy wojskowe w Saga- 


mihara. Na wielką skalę buduje się 
w szczególności obiekty wojskowe 
w Japonii środkowej. 

O rozmiarach amerykańskich prze 


ładunków wójskowych w Japonii 
daje pojęcie choćby fakt, że do- 
wództwo amerykańskie zmobilizo- 


wało dla przeładunków — obok ol- 
brzymiego transportu  samochodo- 
wego również i 40 proc. państwo- 
wego taboru kolejowego Japonii. 
Dawne, bazy morskie Japonii: Jo- 
kosuka, Jokohama, Sasebo, Kure i 
in. przeistoczono w przystanie dla 


bojówegao - i: - 


lotnictwa | 


Startujące z wysp japońskich 
amerykańskie bombowce  zrzucają 
na miasta i wsie Korei nie tylko 


bomby produkcji amerykańskiej, 
lecz również bomby, sporządzone 
rękami Japończyków w. japońskich 


przedsiębiorstwach przemysłowych, 


Gwałcąc brutalnie uzgodnione ù- 
chwały sojuszników, Stany Zjedno- 
czone przeistoczyły Japonię nie tyl- 
ko w bazę strategiczną, lecz rów- 
nież w arsenał wojskowy. Cała go- 
spodarkę japońską przestawiono na 
tory wojenne, Liczne przedsiębior- 
stwa japońskie pracują dla wojny. 
Tak np. fabryki japońsko - amery- 
kańskich koncernów itsubisi* i 
„Kojo* produkują dalekosiężne 
działa oraz działa  przeciwczołgowe 


i inna broń. Fabryka „Toioda*, nale- 
żącą do towarzystwa „Fudzi“, pro- 
dukuje samochody pancerne, fa- 


bryka ..Jokaitsi* — pociski artyle- 
ryjskie. 

Dla celów wojennych  zmobilizo- 
wano nie tylko japoński transport 
i marynarkę, ale i siłę roboczą. 
Dość powiedzięć, że jedynie dla ob- 
sługi i remontu operujących w Ko- 
rei samolotów amerykańskich do- 
amerykańskie  zwetbo- 
wało około 10 tys. Japończyków. 
Znaczna liczba Japończyków pra- 
cuje w Korei w charakterze traga- 
rzy — przy transporcie amunicji i 
sprzętu wojennego. Na wodach ko= 
reańskich pływają japońskie poła- 
statki 


wództwo 


transportowe i 


wiacze min, 
pomocnicze. 
Imperialiści amerykańscy na. tym 


stosował niedawno do rządu japoń- 
skiego tajne memorandum, w któ- 
rym rozkazuje przystąpić niezwło- 
cznie do tworzenia armii lądowej © 
liczebności miliona żołnierzy, mae 
rynarki wojennej o łącznej wypor* 
ności 500 tys. ton, jak również sił 
lotniczych o 1.000 samolotach. Na 
początek przewiduje się ' trzykrotne 
zwiększenie liczebności  sławetnego 
„Korpusu rezerwowege*. 

Formując potężną armię w Japo- 
nii, Stany Zjednoczone wykorzystu= 
ją już sołdateskę japońską bezpo- 
średnio na froncie koreańskim. Fakt 


ten wywołał potężną falę oburzenia, 


zwłaszcza wśród ludów zamieszka- 
łych w rejonie Pacyfiku, które tak 
niedawno doświadczyły wszystkich 
okropności japońskiej agresji. 
Amerykańscy wodzireje znaleźli 
doskonałego wspólnika w dziedzinie 
agresji i remilitaryzacji Japonii w 
osobie obecnego rządu japońskiego. 
Japońska klika rządząca, z premie- 
rem Yoshidą na czele, gotowa jest 
przykuć Japonię do wojennego ryd- 
wanu amerykańskiego imperializ- 
mu, wtrącić naród japoński w od- 
męty nowej wojny. Japońscy wspól 
nicy amerykańskich podżegaczy wo 
jennych kruszą obecnie kopie o se- 
paratystyczny traktat pokojowy, 
aby mieć wolne ręce dla niczym nie 
maskowanych zbrojeń, a jednocześ- 
nie aby przedłużyło się na czas nie- 
określony okupację Japonii przez 
wojska amerykańskie. Premier ja- 
poński i jego pomocnicy niejedno- 
krotnie akcentowali swój zamiar 


Zmilitaryzowane kadry japońskiej policji są szkolone również do walki z ro* 


botniczymi demonstracjami, 


nie poprzestają. Licząc ma wykorzy | „wniesienia wkładu“ do arnerykań- 


stanie Japończyków w charakterze 


skiej agresji w Korei. Wkład ten zo 


ska, o czym świadczą — mimo pew 
nych błędów i niedociągnięć — 
„Buraczane liście”, interesujący do- 
kumen! literacki z niedawnych cza- 


amerykańskich okrętów * wojennych, 
działających przeciw Korei i bloku- 
jących wybrzeże Chińskiej Repu- 
bliki Ludowej. W. potężnych dokach 


sów  obszarniczo - kapitalistycznej ; l K 
przemocy w Polscesprzedwrześnio- | głównej bazy marynarki USA, Jo- 
wej kosuka, remontuje się wielkie je- 


dnostki — okręty liniowe, krążow- 
niki, lotniskowce. Obecnie wszystkie 


BOLESŁAW DUDZIŃSKI 


*) Maria Jarochowska, „Buracza- |te bazy i sprzęt wykorzystuje się 
ne liście” — „Niemiłosierni' — War |dla bestialskich nalotów bombo- 
szawa, „Książka i Wiedza”. wych i ostrzeliwania miast ko- 


Str, 312. 
i reańskich. 


| 


mięsa 
forsownym tem 
Pierwszym krokłem w tym kierun- 
ku było stworzenie doskonale uzbro 
jonej policji, której skład osobowy 
sięga obecnie 250 tys. osób, drugim 
— sformowanie 75-tysiącznego „re- 
zerwowego 
stanowiącego trzon tworzonej obec- 
mie armii. Sztab Mac Arthura wy- 


stał już w rzeczywistości wniesiony, 
bowiem niezbitym faktem jest sze- 
rokie wykorzystywanie zasobów ma 
terialnych i ludzkich Japonii w ko- 
reańskiej awanturze imperialistycz 
nych wodzirejów Wall - Street, Ja- 
ponia zaczęła już odgrywać rolę, ja 
ką wyznaczył jej Waszyngton. 


armatniego, odbudowiiją w 
je armię japońską, 


korpusu policyjnego“, 


W. NIKOLSKI. 
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— A więc ten równieź był w Łodzi — stwierdził Najdel. — Nie 
rozumiem, o jaką psychologię mu chodzi... Sieroszewski *po prostu 
rozprawia się z reakcjonistą Sienkiewiczem, a opłatę za wejście 
przeznacza na cel dobroczynny... Ale ten pan Kostin ze sprzedajnej 
„Birżowki'_też tu wypłynął i w dodatku z psychologią... Czyją? 
Fabrykanta- Poznańskiego? Robotnika, nad którym Kostin przele- 
wa dobrze opłacone łzy? Czy WRZE „Birżowki“? Wstręt 
ogarnia... r~ 

— Po:to się denerwować — wtrącił człowiek o „długiej, bezbar- : 
wnej twarzy. `“ 

`“ Miał długie włosy i zaczerwienione adzy, Wyglądał na protin- 
otioso: aktora, był zaś introligatorem i oprawiał książki dla 
biblioteki “Towarzystwa. J . 


— Rzecz! jasna — oświadczył — burżuazja zdradza chęć opano-= 
wania. władzy. Stąd powstaje zapotrzebowanie na ideologię. 'Potrze- 
bne stają się. programy polityczne i w ogóle nowy strój. parlamen- 
tarny wymaga również podszewki teoretycznej. Adwokaci zajęli się 
jej krojeniem, na łapy goryla naciągają białe rękawiczki, a on ry- 
czy i gryzie swoich wychowawców. Więc straszą go... opinią publi- 
czna.. Pamiętasz, z początku, kiedy ogłoszono lokaut, i „DOŻCJP: 
wany był jedynie robotnik, czy kto 
choć słówko - powiedział ? Wystę- 
powano‘ w miejscowej prasie z u- 
sprawiedliwieniem fabrykanta — 
„dobroczyńcy ''!. .. A teraz, patrz, 
co się dzieje, kiedy zagrożony 
jest majestat. „jego królewskiej 
mości, kapitalisty“? Są i otwarte 
pogróżki, aby oprzytomnić „,krną- 
brnych*... Przeczytaj, tam leży ga- 
zeta ==. lewica: kadecka też grozi 
"opinią publiczną... Znalazłeś ?.. 

W. kwadracie, zakreślonym czer- 
wonym _ ołówkiem, Najdel prze- 
czytał: „Niezmierne cierpienia, któ 
rych. już doznała ludność robot- 
nicza Łódzi, mają obecnie by yć jesz 
cze wzmożone. Strach przejmuje i 
ma myśl o tym, do jakiego okrucieństwa może dojść cztówiek.. Czy 
można pozwolić, aby kilkoro ludzi dokonywało nad całą ludnością ro- 
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Lotnicza takich eksperymentów? Zwracamy się do catego społeczeń- 
stwa rosyjskiego ti wzywamy, ażeby za pomocą energicznych . prote- 
stów mie dopuściło do ostatecznego wykonania tych zamierzeń, 
a tym samym uratowało. miasto od nowych groźnych wstržąsów“. 
— O te wstrząsy im chodzi — dodał introligator — bo należy 
jak najdelikatniej przeprowadzić kampanię wyborczą - uzgodnioną 
między kadetami a naszą endecją. A Poznański siedzi w Berlinie 
i w żaden sposób mu tego „nie wytłumaczyć"... 
_. „Stary'”, który przysłuchiw ał się z daleka tej rozmowie, wytrzą- 
snął fajkę i chowając ją do kieszeni: zbliżył się do Najdla. Powie- 
dział; mu cicho, pochylając się. nad stołem z-dziennikami: - 
- — Masz, zanieś do Stasiakowej... List od męża... * 


_ Wypadek na Ogrodowej przyśpieszył poród. Stasiakowa leżała 
z przymkniętymi ' oczami, Twarz jej, oświetlona z boku lampa 
z przykręconym knotem, wydawała się nieżywa. Rysy. zaostrzyły 
"się, szerokie kości policzkowe uwydatniły się jeszcze bardziej, war- 
gi wydłużyły się i straciły barwę. Podobna była do maski wyrzeź- 
bionej w drzewie. Stancjarka, panna Kazia, która cały czas opieko- 
wała się położnicą i dzieckiem, na widok Najdla zrobiła wystraszo- 
ny ruch. KI 
—— Śpi? Co słychać? Jak ze zdrowiem ?.. i i $ h 
„ Uspokoiła się... rana ją boli. 1 E=hygh 


* + Siedrieli tuż-obok chorej i szeptali cicho. Najdel iai w ki: 


wnym momencie, że powieki Stasiakowej drgnęły. Zdał sobie spra- 
wę, że widzi go, lecz nie rusza się, udając, że śpi. 

Panna Kazia: wstała: 

— Ja. zaraz, po chleb polecę... Na dziecko uważajcie... 

-— Dobrze, dobrze, dopilnuję... 

Zaledwie za panną Kazią zamknęły się drzwi, Stasiakowa otwo- 
rzyła, oczy.: Nie nie mówiła, patrzała tylko. Najdel bał się, czy wia- 
domość o liście nie zaszkodzi chorej. Ale trzeba .czym$ wytłumaczyć 
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swoje przyjście. Zakłopotany, poruszył się ściskając w kieszeni 
kartkę. 

— To dobra wiadomość... 

Wsunął jej kartkę do suchej, szerokiej dłoni. 
razu. Kurczowo zacisnęła list między palcami. 

— Przeczytać pani ?.. 

Wyszeptała : 

— Dziękuję -- i schowała rękę z listem pod poduszkę. Wzru- 
szenie jednak było tak wielkie, że po chwili znów przymknęła zał- 
zawione oczy i zapadła w bezruch. 


= 


Proszę się tylko nie poruszać,.. 
Zrozumiała od 


* * 


Rezultaty wyborów sprawiły czynnikom państwowym przykrą 
niespodziankę. „Skrajne partie“ nie brały prawie udziału w kam- 
panii- przedwyborczej, lecz sytuacja w mieście była tak wymowna, 
rozdrażnienie zaś na skutek aktów terroru ZNR-owców tak wielkie, 
że w okręgąch robotniczych większość głosów prawyborców padła 
na listę socjaldemokratów. Gubernator piotrkowski przysłał depe- 
szę z doniesieniem, że wybory w kurii robotniczej w Łodzi są unie- 
'ważniońe z powodu „wykrytych nadużyć“. Termin nowych wybo- 
rów wyznaczono na 18 lutego. 

_ 'Brzeskot postanowił wyjechać do Berlina. Chodziło o zała- 
 twienie ostatnich formalności, tymczasem policmajster był w Piotr- 
kowie i do Łodzi przyjechał późno, wprost na przedstawienie w te- 
atrze. Przedstawienie to nie było zwykłą premierą i odbywało się 
w warunkach niezwykłych. Teatr „Victoria“ ogłosił konkurs na sztu- 
kę teatralną, o wyniku zaś konkursu miała zadecydować sama pu- 
bliczność, Wystawiano właśnie pierwszą sztukę, pt. „Źródło”. Brze- 
skot, siedząc w krzesłach, uważnie obserwował lożę gubernatorską. 
Była jeszcze pusta. Tymczasem światło na widowni zgasło, kurtyna 
. rozsunęła się i na scenie rozpoczął się kiepski melodramat. Artysta- 
malarz porzucał uwiedzioną przez siebie ubogą dziewczynę, szwacz- 
kę Bronkę, która pozowała mu do obrazu „Modlitwa“. Obraz został 
wyróżniony na konkursie, autor jego otrzymał jako nagrodę okrągłą 
sumkę i teraz umizgał się do bogatej panny, córki komisarza sado- 
wego. Biedna pokrzywdzona modelka, której rolę grała mocno nod- 
starzała aktorka, żona dyrektora teatru — zwierzała się grubemu 
"arnantowi teatralnemu, że wkrótce zostanie matką. Amant odwra- 
cat się od nieszczęśliwej ofiary męskiej przewrotności i z zajęciem 
oglądał swój mankiet. (D. c. n.) 
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